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Powrót' 
marsz. Piłsudskiego 
z Warszawy donosz,!: 

C .'·i*'W 

WczoraJ w godzinach wieczorO­
wych wrócił pociągi~m wileńskim 

do Warszawy marszałek Józef Pił, 

sudski Wraz z rodziną. 

Poseł japonsKi 
jest wielkiem niebezDieczeństwem dla pokoiu w Europie 
Pod sztandarem Iwalirki zbrojenia rosna w zawrolnem lempie 

zmarł w Otwocku 
z Warszawy donoszą: 
Zmarł w Otwocku mmister Hillt­

oki Kawal. 
Był on posłenl Japonji w War­

szawie. 
Od najwcześniejszej młodości Ka 

w'ai poświęcił się służb. dyploma­
t~cznej i pierwszą na tej drodz~ 
placówką był konsulat w Lyonie. 

Swoje dokumenty uwierzytelnia­
jące złożył p. Kawai w Warszaw:e 
w dniu 1 lipca 1933 roku i od ~cj 
chwili pracował niestrudzenie nad 
ugruntowaniem dobrych stosunków 
między Polską i Japonją. 

Strejki przBciwko 
"kodeksom" 

NOWY JORK, 15. 8. - W prze­
myśle włókienniczym Stanów Zjed 
noczonych wybuchł ostatnio szereg 
strejków przeciwko "kądeksowi" 

pracy narzuconemu przez Roose· 
velta. 

W Fairlaw (New Jersey) zastrej 
kowali robotnicy farbiarń, w fabry 
kach przemysłu bawełnianego w 
Anderson (Karolina) strejk objąl 

wszystkich robotników. Tłem tych 
zatargów jest obniianie płac przez 
pracodawców po przyjęciu "kode­
ksów" 'pracy, 

Z drugiej strony robotnicy doma 
gają się ścisłego przestrzegania do­
tychczasowych stawek płac, czemu 
przemysłowcy mocno się opierają. 

Mury celne rosną 
PARvt, 15. 8. (PAT). Ambasa· 

dor Stanów Zjednoczonych we 
Francji, Strauss, według informa­
cji prasy wieczornej, złożyć ma ju­
tro na Quai d'Orsay protest w 
związku z nowym dekretem rządu 
francuskiego, zmieniającym niektó 
re pozycje stawek celnych, w czem 
zainteresowany jest import z Ame­
ryki. 

Bernhardt ostrzega 
PARYŻ, 15 VllI .(PAT). ~ 

Pof. Ge~ Bernhardt omawia 
w "L'Oeu.vre" zagadnienie nie­
bezpieczesłwa niemieckiego. 

Autor zwraca uwagę na ol­
brzymi spadek obrotów hamflo 
wych między Rzeszą. a zagrani 
cą, ol'az na spadek obrotów 
wewnętrznych, eo wskazu. le na 
poważną sytuację w Niem­
czech. 

Prof. Bernhardt .iest zdanIa, 
iż bc>z w~lędu na to, CZy Niem 
ey zbroją .lę. f!By ni~ ich sy­
tuacja gospodarcza stanowi 
faktyezne niebezpieczeństwo 

dla pokoju europej lego, b0-
wiem z takieh sytuacji, jak o­
becna w Niemczech, wychodzi 
się rewolucją, albo też awantu 
rami imperjalistycznemi nau­
W1Ułtrz kraju. 

Dwa lata Hitleril-
to zguba Europy 

WIE DEN, 15 VIII. Slpole­
czeństwo austrjackie jest pt1<l 
"Vll"ażeniem rewelacji, ogłoszo­

nych przez dwa d2ienniki wie­
deńskie, a mianowicie przez ka 
tolicką "ReichSipost" i IweoTal­
ną "Wi~ner Soom- u. Monłag -
Zeitung". 

. Rewelacje "Reichspostu" do­
tyczą organizacji 
litpisku hitlerowskiego przeciw­

ko Austrji. 

Rtwelacje "Wiener SOlID- \1. 

Montag-Zeitung" odnoszą się 
zaś do slanu zbrojeń niemiec­
kicih, a więc do spis.iku. niemit~ 
kich hitlerowców przeciwko ' po 

wiarogodnych materjałach. Do 
Ikumenty "Reichspostu" są dla 
"r.ądu niemieckiego druzgocą­

ce, gdyż wynika z nich niezbi­
cie, iż po rozwiązaniu stronnie 
twa hitlerowskiego w -Austrji, 
stworzono w Wiedniu, .za wie­
'{ra niemieckiego poselstwa 

w Wiedniu tajną organiqeję, 

które., zadaniem było podmino 
wać Austrj., z wewnątrz, 

uczynić ją dojrzałą do hitle­
rowSIkiego zamachu stanu, Jak 
twierdzi redakcja, postanowiła 

ona ogłosić te dokumenty do­
piero tera~, gdy okazało się, że 

interwencja mocarstw w Berli­
nie hyła bez~kute~a, skoro 
dzień po dniu, a w niedzielę u­
biegłą por.az tl'zeci radio mo­
nacihijskie kontynuowało swo­
je ataki na rząd Dollfussa. 
Konsekwencje międzynarodo­

we z ogłoszenia autentycz­
nych dokumentów muszą być 
powame, gdyż dosłarczą aut~n 
tycznego dowodu współdziała­

nia urzędOWYCh Niemiec w 
przygotowaniach do zamachu 
stanu w Austrji. 

Nie mniej poważne są rewe­
lacje "Wiener S ann- u. Mon­
tag-Zeitoog" o ,zbrojeniu Nie­
mice. Organ ten, zbliżony do 
riządu DolIfussa, ogłosil 

liczby i daty, itusłiru.łące słan 

zbrojeń Niemiec., 

zarówno co do materjału lud'Z­
kiego. 1ak i wojennego. Liczby 
te i daty są puerażające. Wnio 

Jappy w Moskwie-" 
kO,lowi europejskiemu. MOSKvYA, 15. 8. (pAT). O godz. 

Oba dzienniki opierają swe 18 min. 15 wylądował, w Moskwie 
ooniesienia na autentyczny cli lotnik francuski, Jappy, który do , 
dokumentach, wz~lędnie na konywuje lotu dookoła Europy. 

!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!' !!!!!!!!!!!!!!~~!!!!!!! Jappy zatrzyma się w Moskw:e 
2 do 3 dni, poczem ' pOl~ei do Le-

BuntJ chlopskie na Ukrainie ningradu, a. stamtąd. przez Kopen­
hagę wraca do Fr!l'ncji. 

Składy kolektywne zostały zniszc,zone 
Ukrainie, Pojedynek _ literacki SZTOKHOLM, 15. 8. Jak donosi 

sztokholmski "Aftenbladet" w swo 
jem nadzwyczajnem wydaniu, cała 

Ukraina i południowe gubernie so­
"'ieckie stoją w ogniu krwawej re­
wolucji chło!Jskiej przeciwko regi· 
me'Gwi komunistycznemu. ' 

Zbuntowani chłopi napadają na 
wojsko i agentów GPU. Wszystkie 
Składy kolektywne na Ukralnie u­
legły zniszczeniu. 

W Moskwie śledzą z wielkiem 

napięciem wypadki na 
przyczem wysłano tam 
działy wojska, celem 
buntu. 

liczne od-
stłumienia 

Wła:dze zarządziły ostrą kontro­
lę osobistą korespondentów zagra­
nicznych pi8m w Moskwie i ws~yst 
kie rozmowy telefoniczne są cenzU-

Akademik F. T. Marinetti, stoją­
cy na czele kierunku futurystycz-
nego, wyzwał wszystkich poetów 
włoskich na poetycki pojedynek 
na temat "Zatoka Specji". Waran 
Id pojedynku zostaną oglos.-:one w 
najbliższym numerze czasopisma 
"La tena dei vivi". Zamiarem Ma-

rowane. 'rinetti'ego jest ożywienie twórezo-
Do chwili obecnej trudno się zor śc:i poetyckiej włoskiej a Jednocze 

jentować jak wielkie są rozmiary lśnie zwrócenie powszechnej uwagi 
łmniu ~ UkraiDie. na pięknO zatoki specyjskieJ. 

ski, do ktÓTych dochodzi ~ób ludzkości i kultune eu .... 
"Sonn- u. Montag-Zeitung", są pe.lskie.i. 
następujące: Po pierwsze, nale 
ży 

zastosować, póki czas, między­
narodową kO!lłrolę nad zbroje-

niami niemieckiemi; 

po drugie - należy stanowclO 
p.rzeciwstawić się hasłu równo­
unraWlllienia Niemiec w zbroje 
niach. Jeżeli niektórzy niepo­
prawni politycy i mężowIe sta 
nu, dowod,zj "Son- u. Montag­
Zeitung". biadają nad tern, że 

MADRYT, 15 VID. (PAT).­
"L'Heraldo" w dłuższym arty­
kule omawia siły mili.tarne Nie 
miec, konkludując, iż armja 
niemiecka dzisiaj pod wzglę­

dem jakościowym i liczebnym 
słoi maeznie wyżej, niż w ro­
ku 1914, w dniu wybuchu woj­
ny. 

Rdiutant ranny 
Niemcom -ie przyznaJe się ró- W katastrofie samocho-
wnouprawnienia, to należy im dowej 
~ow.iedzieć. że nieprzY'Zna,;a BERLIN, 15. 8. (PAT). Adiutant 
Ole NHlltlliCOm rÓ'Wnouprawnle- Hitlera Brueckner znajdujący się 
nia w zbrojeniach jest w samochodzie, z~ąZaJącym za au­
jedyna moi;e jeszctT.e gwaran- tem Hitlera, uległ katastrofie, do-

da pokoju w Europie. znając złamania ręki i pęknięcia 
Lepiej nie naprawiać kT1zywdy, czaszki. Leltkie kontuzje odniosła 

jaką traktaty pokojowe wyrzą siostrzenica Hitlera, a jedynie jego 
dziłv rzekomo Niemcom, OlZ siostra wyszła z katastrofy be:t 
dOP11Ścić do nowej wojny. Po i szwanku. 
trzecie -

niemcy nie są europe~kami, SZYkany dewizowe 
lem; barbal'2yń~amł, BERLIN, 15. 8. (PAT). Rząd 

nie zawahają się ani na chwi- Rzeszy wydał nowe zarządzenie, 
l~ aby wytruć świat , gazami ograniczające transfer wypłat do 
i bakcylami tyfusu i clJ.olerv i Czechosłowacji. Należności dla 
zniszczyć wogó[e kulturę za- firm czechosłowackich wpłacane 

chodu. Naród, o którym słusz- być mają do banków Rzeszy. 
nie powied:ział Clemenceau, ~e Zarządzenie to spowodowane 
lubuje się w śmierci, odważy być miało jakoby wprowadzeniem 
się na każdą okroprność. przez bank narodowy czechosło­
Jeszcze d'wa lała rządów Hitle- wacki ograniczeń w obrotach dewił 
ra., a 108 Europy .test przyple- zami z Berlinem. 

ezętowanv. 

J,est obowiązkiem dyplomacji , 
świadomej swej odpowiedzial­
ności, uniemożliwić już tet'az 

Ulica Hitlera 
lU Sopotach 

wojnę wspólnym wysiłkiem, GDAXSK, 15. 8. (PAT). Magio­
w spólnem wystą[lieniem prze· strat w Sopotaeh postanowił prze-
ciwko Hitlerowi. mianować ulicę Wejcherowską, 

Jeżeli dyplomacja nie ock,nie wiodącą w stronę granicy polskieJ. 
się natychmiast, wykopie ona na ulicę Adolfa Hitlera. 

bobatfrom! 
Ognie na groble Nieznanego tołnierza 

z Warszawy donoszą: łą Nieznanego 20łniena zapalonO 
W czoraj odbyły się w Radzymi- dzisiaj ognie. 

nie uroczystości na cmentarzu bo- Aktu zapalenia ogni dokonał pol 
haterów walk z roku 1920. ski attache wojskowy, płk. Błe-

Uroczyste nabożeństwo odprawił szyński, w otoczeniu repreL;enian 
ks. prałat Koby1iński, p~zem na- łów armji francuskiej, związku in­
stąpiło odsłonięcie tablicy pamiąt- walidów polskich, b. obrońców oJ­
koweJ, ufundowanej przez pracow- czyzny i licznej kolonii pulskie! 
ników kolejoWych, którzy mają oraz b. kombatantów , francuskiclt i 

pieczę nad grobami poległych w bi belgijskicb. 
iwie pod Radzymłnem. l W czasie uroczystości owiewa-

ło 18 sztandarów polskich i aljanc· 
PARY t, 15. 8. (PAT). Zgodt1ie kich, ustawionych nad mogiłą Ni..­
dorocznJ1Il swyezajem DIId mogi-~ ~ 
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a ja kolo owych k· I 
Jeszcze "rzed woina Anglia miala swego Hitlera 

Coraz ich więcej nn świef';~ to dzip.unikarz i publicl:ita, a winistyczne poglądy , dcmago '·H. Niemców t,'aktl'\wał slale .ia 
coraz różnorodniejszych~· przytem człowiek ogromnej g.ię i lon wojującego nacjonaJiz ko ludożerców : kiedy w rulw 

deni. swady i niespożytej cnergJi . UlU. Hora~~l BoHomley (~i('szd Hl16 nadeszła do Londynu wia 
,P()czf)!tek dały ;,krasne ruba- 'Wydawał pismo pod tytułelll siG olbrzyminl wpływem zwla- domość. że niemcy tlsLluę:i 

(,.hy' (czerwone koszule) hoi- " QJhn Bull". Gazela ta ani q.~za w lnla'ch wOjny. Wkd,· przymuso,Yo z Lille ~O() ko· 
szewilków. Zaraz po nich wy- przedtem, ani pCJtcm nic miah jn .. misja dzirjmnl A!l!::lji" ().' bict, twierdząc, że są to "nic .. 
.. oiłv się czarne (praktyczne po ~obie równej, jeśli chodzi o S ~ L prostu nie schodziłn mu i pió- nolrzcbne gt::by· ' . Hottomlev (l. 

d0bno!) koszule włoskich faszy mi! -!!tW!!jW'M i*_Wi!IIM\1IIil!!'I :WAiilbla!l6'1il1'tlll!.jMMi!iiillillłJH e w -

;~~~::~,~Ei:!;~~;::~::~~ll Płomihe.nny J e o HlIDI ca 
. cy de Valery, przyodziali .. i'1 ISZpan 
błękitno, portugalsc -, ilieliczni! 
faszyści, rÓ!żowo, - a teraz sir 
Mosley, twórca faszystów nn­
~.ielskich , Ikaże swym zwoleńni 
kom posprawiać koszuJ~ żółte. 

Na zielone i pOlnaraóczow~ 
t.Ym czas'cm jeszcze amatorów 

w najlepszej swo.iej kreu(lji w filmie pt. 

6L 
., 

O 
Następny pr\)gram "GRAND-KINA". 

niema. ale nie traćmy nadziel ,' _Wi,AfiiWł&@98··~&.1liIIł!1liIl.Mi!i!i!!l\łjii.iJillWMllliilW!MDr~~';-A A 
że się wkrótce znajdą. 

Koszule. to umundurowani e 
si~ dużej cz~śd społeczeiist\vn 

f;hnowiło jeden ze środków a­
trakcyjnych. Zupełnie inacl~j 

w Anglji. 

Kodeks prze si tłukiego 
Sir Uosley, zdolnY podobno AmeryTclJiskie kolle/<::;, prl~'my terów ·W-godzinny tyGlzieil pracy czyli 16 rok życia. Tem samem 

słowe, które uotąd żyl~ tylko .. " lilie wiąże - t. zn. o tyle i~; dl}- praca dzieci jest zabroniona. 
embrjonalne.i postaci projektów i "lIgzc7.aln~ je::> t r-raca ,\y go ~; zir' ii ;:;il Ustawa podwyższa w ten ,>posób 
zamierzeń , przybierają powoli ko\l. nadliczbowy-cIt OdJo7; iedliio w;yn:.:- 1J!:lCC o 30 proc. - skracając row-
kretne ksztaHy. :rradzalia nflcześnie czas pmcy o 25 proc, 

ogitator i doskonały mówca, 
Ci !(lwielk głoszący w.k popular­
nf' dr.iś na świecie hasła odr')­
dzenia narodowego i walki z 
lle'1.TObociem, mało ma ~ardzo 

Organ Międzynarodowego Biura Maszyny wałno ~ahud1li~ć tyl k;.o I nr. .S~chs, . dy~ektor wydzialu 
P I f ti ') ,. o Ul.? <:~y(:htv t l' f~l···'lh. m~in naukowego konntetu ~dbudowY racy,. norma (IllS SOCili es" fi - . - -L. • ' .' " ". ,. ,,, .. . I' .. d' . . 

·'."-olennl·ko',,,. Zlla," '·V stO.olll'.- ". .. 1 "t" J .,·t ,"C'". r"p" '1 " . c'ao'" c" ~- .t "'l·n t·, p rzemysIU oh leZa, IZ zlęki tel re-
., n " , • ..., ~ uaJe nallt resc CI Hi('ZWV {.eJ " , lA .7 .. l _ ·' .. ' " ''1",-- l ,V '" U L _' n' •• • • 

, . d . t ł < • I t·· d ,: d" - ,'1 ll':l; t!I"!GW(). ,1O~mte znóli.ldzle zatrud11leme 100 
1'(Jw tWler ,zą , ze o wa:<11le z Wy, : ora o nosme. o J)Izell1~:. u " - .. . ty~,il,'cy ludzj wie1:ej. niż w okresie 
Po wodn żółty-ch koszul. Allll.li - tkaclHego (oawełIl101nego) we<;;da Z mlotlG·c;t:!nycll W ()liHl :(all'~id - l' .- I t 192'9 ' k 

. .. . . t II ~! t ' ,1: nnJun { ury ro u. 
(:v s~ tYPowYm narodem CyWl- tuż w zycIe . mac y lO tr eli, { C I'Z~' rrz'.Lfo- Po!!aclto ){odeks uznaje prawo 
lów i nie cierpła wszellkiccro ro "Kodell:s", o którym mowa no;,~ l ~~~~~",".~.I,I-~~~ ro!Jotnikó.w do swobodnej koalicji 
łlzaju munduró",: . Pnecie: w I kll~ZW~, ~,Kodeks przemys!u tkac- MI"e ~Hll4iil~n nriiB~!l :' ~C-I. co dla stosunków amerykaJlskich 
A ngłji nawet wojskowi i to nie tego... Ił nu II J Ul!łR~ lU CI ma znaczenie pierwszorzędne. Z 

PrzeJd my choć t"U'o ogM Dzisiaj wybierają si~ wszyscy dalsze.i części zaJmu.je się on nall-
tylko oficerowie ale i żołnie- . . z - . "' ' - I kOWil organizacJ',! przedsiębiorstw 
. '. me - I)OsZczegolne artyłmły. li- do ~llf.Uln~Mlru.u:r16 , 

rlC. chodzą poza slnzbn po ey- stawa zajmuje się w pierwszym ul' Mnn.Thi~tu5"n ltontrclą, badaniami naukowemi 
• J h' d l 9 30 . . <'k. WI IWD1U 11 TanI. rzę zie usta eniem płuc _ i to o . . \"I oez . 

* * Dlatego to żóHe Ikoszule sir płac minimalnych poniżej )<tórych T\'ier. art. dyr. D. Clillm!!Zster 
Mamy tu do czynienia poraz 

pierwszy może w dziejach Stanów 
Zjednoczonych z interwencją pafl­
lOtwa w tej skali w sprawach gf)­
!;podai'czych a zarazem i z ustawQ 
uaws1wem pracy na wielką mJarę; 

'1i"lcya tak mało maja zwolen przedsiębio.rcy nie wolno. zejść. -- CJwinllllor am en'kaliski 
Te płac{' "najniższe" (t. zw. mill;­
mum) wynoszą tygodniowo 12 do- I 
larów w stanach l)ołudniowych, ",. 
13 dolarów w stanach północnych 
(olwIo 70 zł.) - za wyjątkiem 
uczmow w okresie 6-miesięczne.i 
praktyld. - Place są naturalni~ 

naogół wyższe - 12 względnie 13 
rlolarów stanowi tę dolną granicę 

voniżej które.i zejść nie wolno. 

r.il,Ów i budzą w anglikach tak 
gl c:boką i rzeroka nieufność. 

brl.nakże sir Mosley nie daje 
:1 II wygraną i agituje cora7 1,1-

"i 111 jp i. 
:\1 oi c ~nu się i l;da zj ednać 

'lobiE'. licznych zwolenni.ków, 
1)0 był p'rzecież czas. kiedy i 
Anglja miała swojego Hitlera 
i to czas wc~l(' t!icdawny, 
Przed laty mniej więcej dwu­
o,zieshi pojawił się w Londynie 
nieiald Horacy Bottomley. Był 

Czas pracy ograniczony zostal 
w przemyśle tkackim do 40 godzin 
- bez obniżki płac. 

Jedynie pracowników zatrudnio­
nych przy naprawie maszyn i mon-

MiCHIi:. 

~~~[~~Ie~~o 
ze s woią IUderzono sJuszl~ie .tym raze.m .. nie-
aJ'tn<'l :ką tylko ~ ~a7a?l1tente p~OduKCJJ-n lec~ rowmez 1 ]wnsumcJt - w pro 

Betly ~fEMIONOW blem podwyższenia zdolności spo-
l . l 1" żvwczej mas. W~zystkiego jest 

w arcywosOłe] ~Ome(.11 p'~ddostatkiem _ trzeba dać lu-
m.uzyczn e I .. f!ziom mo,;;ność zwiększenia kOll' 

Ret!!ltRi 'a n; e, !;11mc.~i - .n t~ przez podwyisz.enie 
U~ g lilii . Ilłac J skroceme czasu pracy l na 
w ;; akt. (6 obrazach) 30 num. śpiewu tern op1'Zeć się winno walkęj z bez­
........................ mbociem. 

D Z i ś wi2ł~a urOUJJta P r B m j ,B r ił 
Potężne arcydzieło filmowe p. t. 

głosił widiki wiec pod ha.słel.l1: 

"Gdyby LiUe był Londynem: '. 
Nie tylko stosunki. panujące 

w Lille przeniósł, podkoloro· 
wawszy je odpowiednio, Ut' k · 
ren !Londynu. O~owicdljał jak 
bv było gdyby ... 

Efekt był zdumiewa.rący. 

Tłumy entuzjastycznie wilały 

Bottomleya, gdzie tylko si t: po 
Ikazał, a glos ludu głosił. że 

gdyby Botto~ev był pr{~mje­

rem - prędJkobv zrobiono l 

Niemcami porządek I" 

Jeszcze w Toku 1919 Bott,"\­
mley wolał: "Nie wie:Tzcie 
niemcom! Oni mają pieniąd le, 
każcie im płacić!" Ale głosu je­
go słuchało już coraz mniej o­
sób_ Z chwilą kiedy zniknęło 
niebezpieczeństwo, AngJ.ja pręd 
ko powróciła do swego sta', egq 
oportunizmu, który tam nazy­
wają huJnanitamym poglądem 
na świqt. Miejsca. na narodowe 
nienaw,śtCi zabrakło w ~y-
nie. 

Odtąd Bottom1ey ltttqczał 

już w prólŻnię i jego ostr~gaw 
cze nawoływanie było 2łosem 

wołającego na puszczy .Um.ld 
parę lat temu w nędzv i 0Tł11-

szczeniu. Jedyna pamiątka, ja, 
ka po nim pozostała. jest imię 
Horacy, na .jego cześć. tv Ja" 
Łach wojny ClZęsto bardzo nada 
wane nowonaTOOzonym (!btol~­
com, Ale to rzec-zywik.ie jdly ' 
na pamiąilka. 

BoUornley znikł tak (talet:e 
z kręgu zainteresowań swvch 
niez.lbyt wdzięc:myeh rodaków. 
że nie pisze już o nim nawelt. 

słynna "Who i8 who", owa en 
cyklopedja biograficzlIla __ 

nych ludzi - żvw:veh i umar­
łych. I teraz apostoł ,,narodo­
wego od,rodzenia Ang'Iji" tyje 
tylko w małych Horacych, bo 
nawet sir Mosley, komendant 
żółtych Ikosztu. nie stara się o­
żywić jego pamięci, woląc so­
bie samemu przypisywać fOR))' 

tnlfl odrodzenia 4\nglji. 

oraz Cllarles I.a ugll łon. ljl;and Bonel i Gloria Stuart 
Początek o godz. 4 po poł., w soboty, niedziele i 

(eng miej.t:: III i balkon 1.09; 
święta porank~ 
11-1.60; 

o godz. 12 w poł. 
I ~ ~.19. 

.I Passe-partouts i bilety ulgowe bezwzględnie nie".żne . 



t\ .. Vln: - .. 'Gros PORAŃNY" : .... : ~ Nr.m 

Wiz·a z Drz cz • e 
Ciigantrczna impreza w antrczn,m amfiteatrze na południu Francji 

Pr~mi~r Baladier I przfdsia"i,i~l~ dworu boleDderlki~l!o, zalzagc:iD 
IWą obecności. Ip~"iakl 

Orange, w sierpniu. 
Obecnie w okresie kanikuły, 

Pa~yż we F'lrancji staje się n:,e 
modny, schodzi pra,wie na d!ru 
gi plan. 'VV Paryżu panuje obec 
nLe martwy selOO; durzno; tern 
'POwietrzem W:el:komdej.skiem w 
uoolne dni letnie trudr o prawie 
oddychać. Kto może Opu.szcza 
Sltolicę, korzystając z tak szelO 
kich możll:rwości, jakiemi dyspo 
nuje FralIlCja. Codzień pifawie 
orlchodiZą, pełne pociągi z licz­
nych dworców, na wsze strony 
za'J}clnI;lOne 1>0 hrz~ tymi, któ­
Uy pragną SIZ-ukać odpoczynlk.u, 
innej atmosfery, nowych' wra· 
żeń. miJł:ych chwir na cichej pt'o 
wincjJi, atrakcjj dalekI) od st:>­
lliey świa,ta,. - Francja dys.po· 
Duje a~ trzema wicllldemiJ wy­
brzt>źami morskitmi, rogatym 
pasmem Alp i PUlreneji. wielo­
ma sł:vnnemi miejscowościami 
k1ll1'acy,inemĆl, niemal w każdej 
cz~i kraju. 

Na ostatnie dni lipca na dw()r 
Cu ljońskim w Paryżu przygoto 
wano kilka SiPCCjalnych pocie!,' 
gÓW nie do głośnego ośrodka 
kua-acyjneg.o, !e<:a: do... małego 
iTesxtą mi as<ta , kt-óife zwykle 
szyblko m:dają wie1kie rapide'y. 
Specyf~(';'lna pUJbliClzność zajęła 
miej:sca w przygotowanych w,o 
zach. P1rz" dews7"~rstldem pary­
ska brać .·rtyst~zrna, śmietan­
ka scen parvsklch ś'P':eszyła ni 
stad ni zowąd na Południe. Da 
lej już trubliezność rórin~o ka­
libru; szcze.g6lnie uwydatniali 
się N,Uley drliendka'rre z wiel­
kemi lliParaŁami, WSZYSCy jak­
by na l ozka!Z opus.zczal~ stolłcę, 
udając się do 11-to tysięczne'to 
miasta 'W pohliżu słynnego tak 
że w h'adycje h~lStoryozne Avi­
gnon'u. Lecz nie tvLko z Pary­
ża śpieszYły tłumy ciekawych 
na cichą, prowincję. Z Marsylji, 
oz Ljocu, z Genewy. z Tuluzy 
~e wozy J)l'.Zvw1.o.złv różno· 
ba,r'W1JlY tihmn do Orange'u. 0-
rauge 'W tvrn oikl'esie rok rooz· 
nie prawie roz.pOrząd;·a_ jakby 
jak!mś magnesem, kt6ry ' ściąga 
tvs1ą,ce żądnych wraień. Mały 
Orange 7)3wdrięcza swe ogólne 
lZillaczenie wspaniałym ru:tt1om, 
nota-bene świetnie zakon!erwo 
nym - teatru r,zym.s~iego. któ 
rv dumnie WlZtnos;1 się w śród.­
mieścim. 

Początki t~go kolosu pamięta \ ny łuk. PodoL.,,,, widowisko łUv można podobną atmosferę .. 
ią jeSlZcze Jułjwza Ceza'l'a, a że s:ę jed.ynie chyba r6wnać O godzinie 6 min. 10 po poł. 
jaikkolw:ek 'ąh czaS'1 dał stęl wielkim pochodom karnawało- przybywa autem z Vichy pfe­
tutaj doborze We znaki, po<Lzi-: wym w Nicei, gdzie można tak- mjer DaLadrer. Pod łukiem try 
wiamy do dnia dzisiejszego; że ujrzeć podobna nitoco kawal umfalnym mer mia,sta w:il:a do­
~mnszt : artyzm ducha Hellady I' kadę, różnobarwny tłum i D J'\1 stojnego gościa. S.pahis algier-
l Romy. ne scy na koni.ach, eskortują auto 

Tradycyjnie dają hAtaj, na I II! • • I szefa rządu. Prem.ier Dalad:'er 
starej scenie, pod niebem, ar- p "d' O, 21 przybywa szybko do ratusza. 
tyścd opery fll'ancuskiei lub Co- d r~Y.łez za:fV do. II ~ng.e Mile wita ohywateli z rodJziJIlne 
med:e-Fran~aise kijka wieczo- ~o ZIn)' pr te r~lpl~zę(.lem uro . t Z b 1k t 

, ,zystos-c:. W mlescle wrze. W R'O m:ras a, a onu ra u~za 
rów bogatych spektaklt, Ikłóre • ł _ t k t' wygłas'za do Uumu owacyjne 
.~ . ~f'nl ma ein rlll<łS ecz u zas a le- .. ' 
SVClnowlą ewenement artystycz- t ., . d I' ł pcr-zemorw'lCme NIestety z p.o-., l l F ' lnv !U1S> rOJ nIeco z enny, zw 1- . '. 
ny w ZyC1U ku tca-a nem /fan- . d . ki " I wodu nledyspozycll rodzina 
cji :'7.0 a na al€ el p'rOWInC , k 'I b" .. , H l d" 

. \V Lvstko ws . w ~uchu i pOd- :0 e'''''Slka oso lSCle z o a~ l, 
W roku bieżącym całość Im- n;c("{'J'iiu. Oczekuiąc tak w'elu me przybyła. P,rzedstawIcl~Je 

prezy m'ała .1~szcze ba,rdziel ~- gX:(' I, mieszlkańcy mi,asta są tronu holenders~ ~ eg>o, w oso­
roczysty charakter, ponieważ nn''' .e IV gorączce. Wszystk;e h~,ch generała-ml.s~!z.a ce/femo­
premjer Daladier plrzyrzekł pokoje w hotela-ch ju.ż dawno nll d,'voru HolandJI, szereg ?-e­
swym stronom rodzinnym za·: zan.Ćlwione , Od trzech miesie legato,~ w osobach ko?sylow, 
Stzczycić obecnością Jeden szcze ~:\' ~,IZygotowv"ano amfiteatr', asystuJe przy uroc'Zystoscl. 
gólny w'eczór. pośw·ęcony .v:ef C'(,Z)'SZClano scenę, usuwan:J P1remjer Daladie·r zatb!lCra 
ki ej uroczystości, opiewająceJ :;.t:'1>)' głazów. Potężne lampy, g>ł.as d~ięI ' uj~ przedews'zysŁ­
przyjaźń francuSlko-holender- d,,~kH>tne reflektory IlJa scenIe kiem władzom miasta Orange 
ską (Edouard DaIadier ułodzil j.uż są la'lllstalowane. \Ve wieI- z.a tak donioslv dz'eń. Premj'er 
s''ę w Carpentres pod Orange, kiej ulicznej kawalkadzie wziął wsp.nmina wysiłck i wa~ke księ 
'!ł roku 1884 i jest posłem do udział praw:e cały miejscowv c'la, który złoż,ł życie walcząc 
tzby .z te~o oklf(,lgul. \Vławie 0- garnilzon wojslkowy, Warto za- dla swej ojczyzny. "Ten czlo­
becnle mIasto Ora,uge z w: elką znaczyć, ::'e tuta j właśnie na Po II wiek powołał do życia Holan­
po,mpą o~chodt;i 400-lecle Cif Q-I łlldnim stacjonuje ko,rp,us fran- dję". Je'go lojalność i dobra wo 
dZ"n ks:~la ~ańs.kiego, WdJlhell cuskie.i :frm I: kolonja,lnej, w la w-inny być dla nas drogo­
ma .Nassa~skłe.?o, .z,:anego ,,~~\ swych różnobarwnych mundll- ~sk~zel11. Da'lej p,rem.ier aktua 
Tacltur:ne ; dZl~kl Jego wolt II rach. Całe auta pentk , kost.lu- lJZll.1~C. przechcdz :' do spraw 
oortoWt charaikteru, Losłala !?,O mów historycznych . stdrei b':n- dn a dzisiejszego: .,Zyjemy w o 
wołana do bytu piepodleg>łośclo, ni przywiez:.ono z Avignoll'u , kn~"ie, I!dzie lVSZyS-cy ,bywatc· 
wego Holandja; założyciel do-I Ma,rsyl.ii ' z Ljonu, Koloro'w i le l11USZ1 być so1idami. Fran<,ja 
mu królews~iego Or~ge-~"l~: -I sze:ego.wcy mi~li zabawę: ur8l1 wier.~a swe.) lojalnośc~, s,:""ej hi 
~u, .ZłQtVWI glos.kaml zaptsał, m::llcellle w te.! arcvoryginaJ.nej storN, gwoli swych WIelkICh sy 
SIę mety1ko w dzIejach Prowan impre<z:e. n6w - pOS'l1wa s ; ę s.zlalkiem 
cj:~ ale i całei Francjt. Na p'lOŚ swej polityki ... Nasza wola, jest 
bę wliadz miejskich, Rene Ber- \V upalne po~udnic ro,zpocz~- utrzvma,ć frank jako silną mo-
ton Iliapi'sał umyślnie Slztu ,kę łn się widowisko na uJ:lCa-ch netę pallstwo'Wą, Lecz należy 
"Guillaume le T~citurne Prin~e miasta. Oód.zia!v miejscowe na wziąć pod uwagę cięŻlki okTese­
d' Orange " , ktÓira miała gloTyfi koniach ~ kostjumach history- Jwnomiczny i dać spTężynie ży 
dwwać tę postać. Uroczysty ten cznych galopem otwierają po- c'a pokarm niezbędny". 
d . , t' t t t chód na drodze wiodącej z A-zrt na ~~~z{ n~ śl~~ r~e v~on'u. KiUcu ~zarnych na Na..;łęprue zabiera glos kon-
m a ui c. ~. r\ IC s a białych kon:'ach. krG'pi algier- s\ll Holandji, dziękując za tak 
rFe W~IZ V H~~Vlda.znJT ączące uroczysty d,zieii, który sp,la,ta ,rancJę z ONin Ją. a uroczy ClYCy tworzą oryginalny po- . 'l . . ł 

t . d'b ł . d h chód. Kwadrans później, w bo- ]es'zcze s nIej stare W~ y przy-
s a Lmpreza o y a yę po ~l- gałym orszaku ksią,żl' prz". -by- jaźni między Franci2. o Holan-norowem przewodmctwem \VI "', ~. . 
helm:iJny. królowej Holand,il, Jej wa pod Luk Trvumf,alny w to- la ... 1: _ 

całego dworu i pod. przeworln 'lC waor-,zystw:e Iksiężncj. Potężny I· . , 
twem efektvwnem peem.jera i dwór I!<rOCZy za nim. \Vszystko ,\V.leczolrcm Po wI~Ik;m han­
m~nistra wO.iny Daladiera. pvsz'nie improwizowane. Przy I kI.ecle, wvda~ym prze~ wladze 

dźwi~,ka>ch fanfar, WSlZYSCy dą-/ mIasta , p~em.Jer DaladIer w to­
Mia'Sto Ornnge dołożyło ma- in przed mury sta.rego teatru. w~,rzystw.le delegatów hol.e~der 

ks'tmum wysHiku, aby dzień ten Różnoharwny tł.um w pełnvm' s!kICh Za,lf;ł honorowe mIejSCa 
był czemś niezw\,kłem w żyClli en'bu,zjaźm:e. Na kiLka chwIl \ na wielk :m rzymslkim teatr7P. 
prowincji. Przed potężnym cofamy się o kilka wiełków OIhrzvmi amfiteatr był czarny 
spektalklem na starei scenie te· wstecz. W uniesien:u wiele ka- od tfumów. Na górze usadowiła 
alTu anty<.mtego. władze miej- peIuS'zv męs'kich leoi w powie-I się Plrzewam:e młod,zież i ci 
skie zrekonstruowały przybycie b7.,?_ wsz~scy, którzy nie mogli pła-

cić więcej an~żeIi 15 fr. za wej 
ście. Z naszego wyho~o miej 
sca zbt:Jska przyu'lądamy się fi­
zj'Onom,ii SlZefa rządu tirancu­
skiego. 

Hymn holendersiki j ,Marsyl. 
jankę" wszySCy wysłuchują sto 
jąc. Na szarym kamieniu, pe 
miIsrt:TzowSlku wykutym przed 
wiekami - tłumy z P'l"zejęciem 
wyczekują roz,poczęcia :mpre' 
zy. P,liZed rozrpoozęciem s.zWkli 
"Guillaume le Taciiłurne" W5pa 

n:ały ha,let opery z Malf'Sylji da­
.te istną ucztę artystyczną. Ku! 
tura muzyki, rytm ciała, pIasty 
ka - w scenach zbiorowych. 
Południowy wiatr bujał właśnie 
nad teatrem, i~Tał barwnemi, 
powiewnemi kostj'umami tance 
rek, odchyla jąc, zresztą. i tal< 
iuż kuse szatki, pieszozą.c jaJe 
lazurOwe fale morskie, klasycz 
ną kamację ich ciała - klasy­
czną biel ich smukłych postaci 
Po r7.ęs :~,tych oklaskach dla ba . 
letu. na stat'ej scenie artyśd 
Comedie-Fran~ailSe odtworzyli 
sztu.kę specjaln:e Ili3. dz,Ień tt'J? 
napisaną. \.lbert-Lambert, ne­
stor komed.i,i francuskie,i, w re 
li ik,sięc:a Orang.e',u da~ nie'zapo 
umianą sylwetkę. PubNczno§ć 
ki,Lkakwtn:e pir1Zerywala olkila­
skami gdy mowa była () Fran­
cii i o oswobodzeniu Holandi' . 
v\' s-zvscy aktorzy - pierwsze 
s~'łv Francj:' - SlJ)is8lli, !ię kOD­
kUIl"SaWO 

Premjer Da>1adier, dele.goaei 
holenderscy, liClZiruł p!Ulbilicm~ 
w ~u'P:;en,j.IU wysl,uohali srtulfi 
do ostatnie.i sceny. 

S,illine lampy 06wi~ tea-ł!r. 
Nh~<:odz:,enną, impil'ezę ukończo­
no. TllUmy powoli opu s zoz aJą 
amfiteatr. P ięlkne , pokryte gwi9 
zdam:1 niebo, oryginalny pułap 
- ja1kby się uśmiechał. Palet­
ne mrury teatru teraz 1)0 ~ 
nocv ,ie&zcze dumnie,i wmiosły 
c'zolo, tlłłraj n.ad tłumem 20-~ 
w:dt,u. 

K wadra.ns po s;pektakht, pre­
m.ter Daladier opuścił antem 
Oran,ge, owacYJme ż~amy 
przez mieszkańców m:asta. 0-
range dzisi.a i Dowr6dło do JlWf! 
go normalnego życia. 

księcia do mia:.ta pod trv!.lm.fal B!!!!!'!!~~!!~!!!!!!!!!!!~~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!! 
~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!~!!!!!~~!!!~!!!!!!!!! Od trzeciej do szó tej po po- ..;. 
- ludni u na ulicach miasta wokół 

. a polskiem wybrzeżu 

Malowniczy aastrÓ!,j Wieaonl siel'lplliowego ... " 

zmarlwJdl!w.stałe~o k&ięcia 0-
omńsk:ego i talk świetnie OOt",,"'O 
n.onej całeJ .j.e~o epoki, mjes,z­
kańey miasta urządzają wesołe 
tany i potyLL].all'ne zabawy, Hu­
mOT tryska. W Prowancji ma­
fą w,sZi<Lk wina tyle le wod-y. 
U,plliujr;ce kQb~ety puszClzają się 
w tan. Rzadko nawet w wrel­
Ikich oŚlodlkach za~awy ujrzoc 

Bohater Conrada żyje! 
"Frankfurter Ztg'.' zamieszcza 

artykulik wskazujący, że ulubiona. 
postać w powieściach Józefa Con­
rada Korzer(l.owskiegto, marynarz 
korsykański Dominik Cer,,-oni nie 
jest wytwOrem fantazji literackie), 
ale wiernym portretem marynarza 
l Dominika Cervoni, który w roku 
11875 i 1876 podróżował Da statku 
,St. Antoine wraz ZI Korzeniowskim. I Cervoni wtajemniczył 2O-1etniego 
wówcz.as Korzeniowskiego " arka-

Belgijskie Lourdes 

I 
na sztuki żeglarsftłeJ, pOkochał 
młodego polaka i zajął się nim tro 
skliwie. Na dwa lata przed śmler- I Chorzy wśród. olbrzymiego tłumu pielgrzymów pmed wej­

. cią Korzeniowski spę!dził kiJka i ściem do cudownej groty pod Beauraing,~zie 150 tys, ludzi 
I miesięcy 11 Cenottiego w Ajacio. ' przez dwie doby oczekiwało daremnie eadu, Q GIDeOl donosił 
j ł jgt ,.Gb PorM.",. 

.. 
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. Ciemnota ies.ł w sWJrm naslepsłw;e gorsza od brudu 
Ody Gutenbe'l'g ze żmudną 

pedanterją odbijał pierwsze ar­
li. usZe hiblji na p'rymitywn.ej 
prasie drukarskiej, nie przecz u 
wal zapewne, że j.ego świeżo od 
lane z metalu klocki-lite'rv do­
konają w świecie rewolucji nie 
mniejszej od czynów Kolumba. 
SlkrOIDala p,rasa drukarski' Gut 
tenlberga wydosk ·:maliła si~ w 
ciągu .wiekó.w w olhr7.ymie 
sk:)InpUko"-'ane nre"yzjjJW 
maszyny. 'l mał':! a~'kL:5 e Fr\"' 
mitywnego pap:C(u. wy ,'ią~' ę' 
łv ~ię w kIlometrowe tll~lUy. 
z>,r ~ukowaąt' oośph'~z'li~ i IIl~r 
wowo. 'h:,.~'t:.)' Jr:.ikar-;kic. 
prteznaczo .. , p,-, ,:zą!kliwll ""'. 
łącznie do produkowania ksią­
żck, z biegiem c'zasów pl'7eszły 
w gł ÓWill ej mierze na służbę 
d'ziennikarstwa, kt&e zasyplljt" 
obecnie świat taką. ilością cza­
sopism, że liczba ksią:żek wy­
daje się, wobec nich znikomo 
mała. 

ty się rówJlomiernie do wzro­
stu możliwośd komunikacyj­
nych i kulturalnyeh. 

siedem tysięcv klg,r. metalu, a iloś{: wydawnictw w7.rastała Jeden df1.1ik na dwa miesią\..l 
22 mBjony k~r. papiCTu rOCZ uie'Prz~l wanie. Obecnie mam v I otrzymałby mieszkaniec woj€· 
nie i czef\lli 250 tys. klgr. Do 2.300 wydawnictw, \ .... tern 30°1 wództwa lwowskiego, tarnopol­
prze'wiezienia tc,i ilości mater- gazet, 500 tygodników rozrnai- skiego i stanisławowskiego. 

16.000 dzienników jałów poh·zeba 44 pocią,gów tego typu i 800 miesięczników. gdybv go wo.gÓile chciał otr7.~'­
pięćdzjesi~ciowagonowych i e- Nie jednak ilość czasopism, ale mać j chciał przf'czytać. 

Kiedy w roku 1800 Stanhope d'ł1ego pocią~ll ~Ystcrn na far- ich nakład daje wyobrażenie Z tym zatrważaj~ym i groi 
wynalazł pierwszą żelazną pra· hv. o sIanie czytelnictwa.- Przc- nym rlla przyszłości naszej kul 
sę drukarską, ptI'asa światowa, Jeszcze bardziej fantastyczne ciei w takiej Estonji, Finlandji tury stanem tr7e.ba walc.zyć 
istniejąca już prawie 100 lat, cyfJ.·v daje, prasa Stall. Zjedno- czv nawet Czechosłowacji ist wS7.f:lkiemi §rodkal11i. Gazeta 
nie liczyła więcej. jalk tysiąc (!zonych A. P., .-gdzie 300 tysi~- nieje mniej czasopism, a jed· jest dla dzisiejszego kulturalne 
wydawnictw o nakładzie, o~ią- ey wydawnictw zużywa roczni!' naJk czytelnictwo stoi tam na go człowieka ta/kim samym a'r 
ganYiffi dziś przez pierwszą lep 2 miljony 600 tysięcy ton pa· wyż~'nach, do ~;.tó'fych n~)m je- t:ykuł-cm pierwszeJ potr1zcIDy, 
szą pro"incjonalną gazetę. Z pirru. kt0Iy. gd:bv. był bl'an~·. szCZe bardzo daleko. jak ublranie i żywność. Dzien­
po(,zątkiem XX wieku już 60 np. l Pol~ki, .oi?ołociłby k:-aj Łączny nakład 'Kszystkich nik, wci~;gnąlWS'zy w ortbit~ 
tysi~cy rozmaitych. c,zasopl;m n~sz z las~w . .luz po ~5. latach: I gazet i czasopis1l1 wynosi II nas swych zamteresowań wszelku~ 
docl'eralo. do czytelm~ow n~ ca lIJe 7.O~taw'.a.lą>c na mll~.lSCU a~l _ opt}'ll'~styczllie biorąc _ 0- przejawy współczesnego tycia, 
tym g;l<?ble. po~wa~a.ląc l~azde- gałązkl, . Gdyb\' pewnego d11la koło 41)0 mj1;jon{;,,~ e;;zempla- nie tylko informuje o zmia, 
;,n~ ~ mch ,wyhler~c, ~ tCJ m~o I ameT~·~ałlSklJn ~rólom .pra~y rzy· rocmie, podczas gdv . w A- nach, zachodzących na świecie 
nO,SCI tytuł?~~ te,' :Jo,[e go .z, J~ p:r~ystld dO,?ło,"''' .fant~z.l.a. r .. u, I m~rycc. I:akład rGczny amy~h ale przez budzenie świadomo­
kl~~~{Olwlek "z",l~dl1 naJbal- ('·II . c~łą dtH;UJ1;l plodul'CJG Wy dnen11lków przelkracza 13 11111- ści spo!ecznej wytwa'rza poozu 

dZIe.l mteresowały. d~wlllną Stano'w na Polsk~, jadów, Gdvbv te olba:zymie de łą.czności, ktÓire jest nie· 
. P.rasa, pchnil;-ta ral na tory nwf\~lko .\vszyscv ,----: od I?iemo gÓl'V papiEl'll ułożyć obok sie- zb~dne dla tn:ania zbiorowych 

~fIlgantycznego rozwoju nie lI- w.l.p'f>la az nO własllle umlCra'ą hie. otlzet;· amen;kal~skic utwo 0rganiz;mów. 
stawała w pobijaniu własnych cego· stnrca. - otrzymaliJJV ga rzyh:{r, ... okop na·' 5 i pół metra Tr'udno sobie wyobrazić ży­
rekordów. 'W ciQgu pierwszych 7pt('. al~ .J()szcze zostałoby ze wysoki od IL,"owa aż po Kra- cie bez ]:}rasy. Stała się ona nie 

Od Clzlra 
ąO lat XX wieku, a więc w na ezt,er,: JD;IIJol.1'; Jl1a:l{l"~tur):- dla k:~ \v. okop, którego nie przeb; Lbędnym pośredni1kiem rudlóW 

r szych już oczach, w świaŁo- IdoreI nIc l)\'lobv orlhlOrco,w . . h b" kula karabinowa. idąCYCh od mas i ku masom, i 
wyru spisie wyday,nietw PeTjt)- r,7,em jcst p ';1sa St. Zi. pOWie niezb~dnym instrumentem do 

do republiki WBł18lkłei 
Plrasa słała się dziś potęgą, 

choć początki jej są więoej nii 
Slkronme. Jeszcze prrzed wyna­
lezieniem <kuku powstały 
pierwsze, pisane ręc,znie p,roto 
typy dzisiejszych dzienników. 
Historycy wywodzą początki 
prasy Od inkjatywy Juljusza 
Cezara, ktÓ4'y okolo roku 44 
przed Chrystusem, rządząc sa­
mowładnie imperjum rzym­
skiem., tkazał wywieszać na mu 
fach rynku "acta senatus", coś 
w rodzaju d'zisiejszych sprawo­
zdań pa.lamentarnych - i 
"acta diurna publica populi 
romani" , informujące pospól­
stwo o bitwach, liteTaturze i 
wypadkach z żYCia towarzy­
skiego. Tradycje Mymskie kon 
t Y nl!IOW ała wszecbpotężna repu 
blika wenedta, która dla 
swych obywateli wydawała 
,Notizie scriUe", ezyli "pisane 
wiadomości". 'W!łaś.nie opłata 
za ich przeczytanie, uskutecz­
n.iana dlJ."obną monetą, złwaną 
"gazetta", dała począteik pOtpU­
la:rnej na całym świecie nazwie 
dl7.iennika. 

Ani rzymskie, ani weneckie, 
ani nawet baTdzo rozgałę2.ione 
kronilkarskie korespondencje 
klasztorne w wi€kacL średnich 
ni·e były jesllCZe dziennikami 
w §Cis~m tego słowa ZJlacze­
niu Brak im było cechy istot· 
nej: masowości, natychmiasto­
w,ego docierania do odlbior 
ców, mieszkających w odle­
głych nieraz okolicach, Gutten­
hCTg, eliminu.iąc przepisywacza 
stworzył dla rozwojn prasy wła 
śdwe podstawy, które wzmaga 

dycznych figulfuje 100 tysic:cy nam najlepiej porównanie:. ca )otPI lBn druk wyr~.bi~nia pełnego światopo· 
tytułów, z czego ponad 16.000 lv zużywflllV w PolSce \\' CllU(lI (iM;;~~ gl~ldu obywatelskiego. 
samych dzienników. Rozpo- 1 rok p oapier w)''it~rczylhy.,a~c I nar dwa m~Bsi~cB Pl'~yt3ezone cyfry i zestawie 
wszechniające się coraz bar. tom :lmer"knnsk Im zaledWIe . o.. m'oi nia powinny powstrzymać rękę 
dziej Plzyzwyczajenie puhliez- na 2,1 dni, Nie nowinno lo (iZJ -,:r Anglji, Danji; E stOl'l.j i stn która cofa siG z powodu żle p6 

nośd do czytania perjodyków wić. bo p'l'lecież w SLo Zjedn. tystyka daje cyfr~ gazet przy- jC'tej oszczędności przed wyda­
mnożyło lic?:bę cztlsopism, do- ~(). trz;:ci obywatel. kllpu)e ~o padających jziennie ~la jednc- niem 20 groszv na dziennik. 
skonaląc ró,,;nocześnie łech· d'z I P1111le, H cO drugI VI' mcdz!c'. go Inieszlkmlca. l\Iiarą naszycp "Wydawnictwa w Polsce - to 
niezne środki produkcji. Gut· lę tygodn~k stosunków jest fakt, że trzeba ciągle jeszc7.e nie przedsię:bior-
tenberg, drukujący IdH,anaście je obliczać nie na dzień. ale na stwa zaroblkowe, ale placólWkl 
arkuszy dziennie swej biblji. lidzieindziej rok, przyczem różnice mi<:dzy- Ikulturalne, które mają do speI 
pT'z~cierałby oczy ze zdumie- dzielnicowe uwydatniają się nknia wielką rol~. 
nia, patrzą.c na zwyczajną pla i - II Polsce bardzo wyraźnie. W Poznań· Kogo nie stać rzeczywiści~ 
ską p1.'1lsę do drukowania, da- skiem i na Pomorzu, które ma- na dziennik, powinien wspól-

Pod tv .. D1 wz~lędem stosunki . . d . Lo jącą ponad tysiąc odbitek na 1'1' ia dobrze rozwiniętą sieć pra- me z sąSla aml prenumel"owaG 
f1mery'kallskie nic S", wy jfjtk,,· . Zł' t l' • godzinę, a napewno wziąłby za ., sy regjonalnej, wypada prawie pIsmo. wasz('za m e I.gencJa, 
we na świecie. "N Europie ist· . l t . 'k' . czary wynalezioną w roku 1863 25 egzemplarzy locznie na goło naUCZyCIe s wo I ZWlą.z l mają 
nif)J'c ",ide kraJ'6w ,o bard,z(. - t l d d . ' P'fzez BuHocka maszvnę rota- • wę, ale .lllŻ .na Sląsku konstatu u nowe po e o w zlęczneJ 
wysoko wykształconej kultu· , cyjtllą, która po wiel\1 udoslw- jemy tyllko połowę tej liczby. pracy. 
fzc c,zytelnictwa. \V Angl.ii co II 'laleniach d'ostarcza w tejże sa \V środkowej Polsce jeden ość mydła, zużywanego w 
drugi człowiek czyta dziennik., mej godzinie 18 tysięcy obu- "człowiek statystyczny" konsu- ja kimś kra}u świadczy o Jego 
w malutki-:>j Dallji co trzeci, w I stronnie zadrukowanych pocię· muje około 10 egtZemplarzy 1'0 ku tutze materjalne.i - ale i-

tych, złożonych i poh<.:zonych Estonji , Iktóra ma ludność tak cznie, na Wileńszczyźnie tylko lość papieru: dziełowego i gaze 
liczną, jak \iVarszawa, co czwar b . . art{us.zy. ·· 4, na \Vołynill i Lu elsklem towego, da.je niezasłąiploną 

Pl'isłerja cyfr 
i SZYbKOŚci 

Maszyny rotacyjne i linoty­
py umoŻ1liwilv zaw,rotne cyfry 
nakładów, p'rzemieniając re­
da,kcje w olb:rzymie fabryki, 
pirod'ukLjące wprost :::tandardo 
wo coś tak niematerjalnego, 
ja1ko,. opinja public7.lla. Jeśli 
się weźmie pod uwagę. że je­
den egzem!pla'!"Z gazety czyta 
przecięmie czterech ludzi, to ta 
ki "Petit Parisien", .:};ru1kują.cy 
dzienrnie półtora miljona, wra­
bia przekonania prawie co pią 
t~~'o dorosłego francuza. Do 
,Swoirh sześciu wydall codzien­
nych "Le Petit Parisien" wyra 
bia paręset klisz zużywając 

ty, a w Finlandji co piąty. jeszcze mniej. Duże różnice za wskaz6wlkę do obliczenia stop­
\Vszyscy doroś.Ji l1ol'Wegowle chod.nj, między ~lałopolskQ Za nia powszechnej oświaty.­
umirjq czytać. a żaden z nich chodnią, w której prz)'IJada o· Ci.emnota, nie rozświetlona pro 
nie umie obejŚĆ się bez pisma. kolo 10 egz. rocznie, a \Vscho~ rn~fkiem drUJkowanego słowa. 
dohre,go politycznie i literac,ko. dnią, gdzie liczba ta snada nie· jest w konsekwencjach gorsza 
Podobnie .iest w Szwecji. maI do 6. od brudu. . 

A w Polsce? U nas stosunki ---~--_ ..... _..,---_ ..... --~ ..... ------------
są jd:7,CZe W dalszym dągu hal' I R E NIT" 
dłzo zawstydzające. ., 

Z po'czątkiem XIX WIeku 
mieliśmy 10 czasopism, w slo I 
lat później 600, a przez czternn 
ści{' lat poplI'zedzających wiel-
ką wojnę, liczh:l wydawnictw 
podwoiła się, dochodząc do 
1200, Wojna poddęła byt wic· 
lu warsztatów. Ucierpiały zwła 
szeza perjodyki, dla Iktórych w 
wirze wielkich zdarzeń blrakłCl 
zainteresowania. Dopiero w ro 
ka 1~25 stan przedwojenny r.O 

słał przekroczony, poczem już 

PIOTRKOWSKA NR. 89. .. .. TELEF. 223·38. 

TŁUMACZENIA 
PRZEPI5Y WA N II 

NA MASZYNIE 

POWIELANIE 
ORUKÓ W 

__ ...... ____ IlIII ___ IIII!I _________________ .·.FH_ Wif, ••• _IlMłJiAi&iB&iiILU _łWA 

,,6 tiODllN lY( 4" 
CUIi HE 

Dziś dni następnych 

POCI. O g. 4-ej. 
UE ' .... 

Dźwiękowe 

li Ind· Kino 
AW" 

Ozij i dni n lłteDn,ch ! 
• 

Dźwiekow, ,Ki notealr 

"C ITOL" 
""""!IIIMD'C~" • .,~ 

Dliś Prelentuiem, 

Wielkie arcydzieło Foxa 1933 
reżyserji Williama 

Dieterle 
Potężny dramat erotyczny, odtwarzający problemat co należy ezynić, gdy zostaje nam 6 godzin do życia. 

miriam Jordan, John BOles, Ireou Ware, Warner BaKier ::: nADPROGRADt .., iW 

TYLKO IE 
Niebywały humor! Nieustanny śmiech do łez! Przepych wystawy! Koncertowa gra całego zespołu! 

W rolaeh głównych: rasowy MIKOŁAJ RIMSIUJ i przepi~kna ALICJA TISSOT • 
A4 IM -- , 

I 

W roI. gł. 

Najnowszy Ty­
godnik Foxa. 

!II. 
Pocz, 4.30 

& 

Na.jwspanialsze MASKI D FU MANCZU widowisko r.. ~iesamowity filai wschodn 
o frapujące.i treści pełen grozy i emocji 

z mistlzem mIlski , l1ieza- BOnyS KAftLOIf!FEH vVspólndaial biorą: Zmyrna Loy, 
pomnianym Frankenstejnem Pfi "r • Lewls Słone, Jean Hersholt 

Poezątek w dni powszednie o g, 4.30, w soboty i niedziele o 12-ej. 



=ar_.~"~ ____________________________________ ~le~V,=ln~. __ .~.n~~~~~~~P~b~n~A~N~N~y~n_-_-~I~'~~~~ ____________________________________ ~ -
pedzenie płodu doz"ol ne Pochód stronnichiJ~ 

narodowego 
DYtliRY APTEK. - Nocy dzi­

siejszej dyżurnj~ na.stępując\! aptC'­
ld: A. Da.neerowej (Zgierska. i'il), 
W. Groszk!OfWSkiego (11 Listopads 
15), Sukc. S. Gorfeina (piłsudskie­
go 54), S. Bartoszewskiego (Piotr­
kowska 164), R. Rembielińskiego 
(Ąndneja. 28), A. Szymań'!kiego 
(Przędzalniana 7(5). 

i poświęcenie sztandaru o Ile ,ł.~a powstala wskutek przestępsiwa 
Pacjent musi zgodzić się na operację "T dniu wczol'ajs"YIll zjC'I'I,!l 

li siQ do naszego l1lia~;la liczn: 
t-cch wyłączności 1('<'7:11 i~ze.i, dzia.Hcze stronnictwa 11:\1'0<.1" 
Jest ka1ralne. "'szelkie O,:rłOSlf- wego. k!61'zy przy})"f! na lI)'{' 

PIĘCIOLECIE TUR. - On':g(1:lj 
i wczoraj odbyły się na terenie L') 
ozi obchody, zwią!ane z pięoit;lc, 
ciem istnienia TJwanystwa. Uni­
wersytetów Robotniczych. (p~ 

DODATKOWA KOMISJA POBO 
ROW A. - 'W dniu dzisiejszym o·i 
g'odz, 8 rano w lokalu przy ul. 
Piotrkowskiej 165 urzędować bę, 
dzie komisja poboro\V3. dla PK{j 
Łódż - Miasto I. 

Do pneglądu wojsk0wego wIDni 
stawić się poborowi rocznika. 1912 
oraz starszych roczników, któny 
dotychczas pned komisją. lJoboro· 
wą nie stawali i nie mają uregulo· 
wanego stosunku do służby w.ojsko 
wej, a zamieszkują na terenie 2, 
3, 5, 8, 9 i 11 kom, policji Genz o 
tlzymali imienne wezwani:.t t łódz, 
kiego starostwa grodzkiego. (a) 

Co Usłyszymy dziś 
przez radio? 

W okresie jednorocznej 12.0::; Koncert popularny. 
. l' 'k; .' I . k' l, l' 11.53 )iltzyka z płyt gramofol1o, 

pla d:\ . s"Plta ne.l 1).Zf \ c- wvcb. 
kMZ obowiązany jest odbyć ('o I ·15.4ri Skrz\'lIka P. K. O. 
najmniej 9 miesięcy w klini--I 16,00 Knn;'f'ł't pnpubrny z Cie· 
kach uniwersyteckic!h lub w 1.U d:ocink:l., 
kładach leczniczych, POSiada-I 17;00 Od('z~ t. aktualny. 
jąiCych odpowiednie llpra",ni('- l'j,l~ Koneert kal1lpr~lny w wy' 

. dd . ~ l t l konnnlll kW:l.rtf'tl1 Lewmgera. POWRÓT Z OBOZÓW LET- ma. na o Zlalac l ,·;ewnr. 1'1.- . 
NICH. _ W dniu wczoraJ's~ym pC .. h' . . • 'u' \)(\ 18 j 3 O(k1,yt ]lt. ;.Doliną Dll1ta,l-- llym. c IJUr~lCZn)lll Ol z " 'l' t .. ł I 'l' 
wróciła do Łodzi młodzież szkolna, ca w a 1'\' - "'Y!;. (r" le''l'" 

łoŻiIliczym. po 3 miesiące w o;!a\\' Klilll·a~Zl'\\'~ld·. . 
przebywająca w letnim obozie pol-
skiej YMCA., Oraz innycb ob0zach, kai:dvm, \V puzostałych 3 mle- I 18,R3 KOllo.:prt I11l1zyld l dd;j('j, 
urządzonych przez poszcLegól<1c ~i:jcach lekarz mOże prnklYko-! 1\1.10 Klr:Hlralls literacki: Tv' 
szkoły średnie, bądź przez orgar,i· wać \V tychże klinikach. albo' masz :,[:11111: ,.['r7.C\Hotno~ć lIczni:1-
zacje i instytucje społecznf'. (a) w paI'istwowym zakładzie by.! ków" - fr:1.~·llI. z powip~ci ,.BulI, 

11 
__________________________ ,.1 tlrnbrookoldc". 

. .. .. I 20.00 KO!1cl'J't wokalny, Podajem, do DubllczneJ WiadomOŚCI, ze 21 ,00 KOIllI1!1ih~t izhy 'pl'zeJn:1 !lju 

d ł - .. . d - ł f". 11\'(1 - h.~n(llowej w 1,oc1zi. U a o Się nam Doz,s.ac are, Ile o I mowe ::::1.10 )[uzvka lcl-k:1 ze LWOW~l. 
D. ł. "Serce Olbrz,ma" w niezw,kłe; Obsa- / .22,00 .~(uZ)'k.~ ta~eczn3. z ka" 

d · W II B K I 1- d ,.bnrop:1 w Clechocmku, zle: a aee eer,. aren Mor e,. Icar a I ?~:~:) \o\':adoIllOtici sportowe. 

Cortez i Jean Hersholl. 22"J(I )IlIzyka t.aner,ZDtl. 

Film len został wreszcie ocenlurowan, i 
okaże się na naszJm ekranie iui w następnvm 
programie. 

Teatr Swietlnv 
"Casino" 

j 

samorząd, 
zredukowały swe budżety o 14-24 proc:. 

AUDYCJe ZAGRANlCZI'1E 
1 ').1 i) Di1ventry. Kom "r! s~'J~)f0 

n;C'zny, Tr, z Bourn'~' 1I 'nIl!. 

::0.00 Daventry, "-ipczór Bach:' 
Tr. z (1u('cn'5 IIallu, 

20.:10 StrRssburg. l"estival mUL)' 

ki wspól(·zP'\I1,oj. Tr. z tratru J[il'j­
lokieg'o. 

~(l 30 R7ym, . X O7Ze hl da 11(':' -­

Opf'r:l Antonil.'g'o Smaf('~·lia. 

~O.Il:'i l\1('d.iOlal1 .. W{'~()ly wi ,' 
~l1iak" - 0lwrct.ka Lro F:tlla. 

Z przedstawionych nadzo:-I ,,)'ch 21 proc.: dla powiato-
"OSTATNI TANIEC" 

czym władzom administracyj- w,\'cb związków ~dmOl'l'l',:.), 'YielkiE'1ll powodzenic-m 
nym budżetów samorzqdo- w~',-h w centraJn~'ch 13 P"OC , Rit: występy ~[j('ha.!:1 )lichalf'sko i 
wych wynika, że na terenie ea W~ wschodnich 10 proc" w la- B:.' tty SieJtlionow w JWlllrdji 1I1l1-

lego państwa nastąpiło wy- chcdnich 24 proc., w pot j- z~'cznej .. Oiltatni taniec" , któr:1 

aatne ,zmniejszenie wydatków (,l i-,iowych 12 proc. I J1:l. jest codziennie wiLo-:zorem. 

administracyjnych samor,ządu Jak stlwierdziłv władze !l.;cj-l 

terytorjalnego, :orcze. wiele wvda1lków samo,! 
W porównaniu z rokiem . l 

rząd u teryto!'.ialne~o znalazło I 

budżetowym 1932-33 zmniej- , I 
,li' (Jl(ocllic na poziom ie z rJ 1, ol 

szenic t:\'ch wydatków w r. 
'1933-34 !92C, ~llb l,aw c~ niżej tego po , 

wynosi: dla gmin 

czv~toś{; POSwl~c('nja sztnl1da 
nia i druki, dotyczące lecznic- ru d:r.iclnicy hałpckici ~lr. na­
lwa, wymagają upr,zedni('go z l rodowego w ł o(]zi. 
t.wierdzenia wład7.v wojewódz­
kieJ. 

~u spędzenia 'Płodu bez oświaJ 
('H'nia prokuratora, o ile po­
wdmie przekonanie. że ciąża 

powslał,l wsk utelk przestęp­

stwa, a kobieta cic:żarna zloh 
mu zaświadczenie. że nie sta, 
wia wniosku o ścią.~anie. 

Na receptach na środki s1l-
nie dzi?łające lub odurzające 

dla dzieci. wskazywać należy 

wiek dziecka. Ogranicza się zu 
pisywanie środlków narko1ycz­
nych. 

Hozporqdzenie powyższe 

,,'ejuzi(' w życic w 8 dni po 0-

glo<'z(,lliu. 

Ur()(,zyslo~ci rozpocL:(:ł\, 'il!~ 
wczesną godzin:1 poraniU!. (J 

godz. 9-ei rano odbyła Sil: 

zbióI1ka członków stronni<:t Wfi 

przed parkiem Helenów. Po l a 
minl1tuCih wyruszył pochód "­
stronę katedry. Ponieważ ',\'1:1 
dze administracyjne nie udzie­
liły organizato:om uroczysto 
śd zezwol· nia nu pochód uH, 
cą Piotrkows.ką, zabrani ruszy 
li u l.Targową, Placem Naruto 
wicza, Sienkiewicza i Ewall~e 
licką, do katedry św. Kostki. 

Po nabożeństwie w katcdrzt 
i odśpiewaniu hymnu narodo­
,vego na placu kałcdTaLuym, 
poch6d ruszył w powroto<ł 
stronę. Na placu przedhelenow 
skim oilbyło się wbijanie 'lwui 
dzi. 

Należy zaznaoezyć, że w cią­
gu całego dnia krr,żyły po mic­
śde- lic.zne patlO] e policyjne, 
stlzegąc ładu i bezpieczeństwa. 
Spokój nie został zakłócony w 
calem mieście. Podczas pucho· 
du narodowcy wznosili okrzy­
k i na cześć ~en.' HaUera i prze 
ciwko żydom. 

BF,ZKONKURENCYJNY REPERTUAR FILMOWY 

Kina ""CAPIrOI. ,. 
'Wkrótce na naszym ekranie ukażą się nastę­

pujące arcydzieła: 

llOlł SIOIJl Reżyserii LUBinA 
llł:l'TJlł:J4 1'11101(1, Sari MBritzB 
fKSltllJ\, Reżyserji G. Machaty 
Sl'N DiIJN611, BusŁer Crabbe 
Demon Wielkieeo Niasta 

WYNNE GlBSON 

IłJlJSKI PI4K, Dolores Dei Rio 
WYSPA Dr. 1'10 Iłf4IJ, 

pg. powieści G. WELSA 

IlJltlNNJllfNOI, GreŁa Garbo 
tidgbgm mial milIon 

Heż. LUBICZA 

Jldjuian. Jeeo WgsokOśti 
YLASTA BURIAN 

oraz te w::iz)"titkie, które cechuje wybitny adyzm w 
pomY$le, reżyserii i pięknej oprawio muzycznej. 

I Dwa eroźn~ oiarg 
7i;)ill '1. \Y lfost wykazują jedv ,! 

wie,lskich w województwach uie ~'; ydatk, na opiek~ SPOłC<:l I 
centralnych 15 proc., we wscho 

1l1.1 ("';lJka z bezroboci('m). (J',I 
ónich 21 proc w zacho-., raz na Spłall: długów. 
<!nidl 18 proc., w południ,)-

I Fabryka mebli i stolarnia spionęły doszczętnie 

Ożgwionćl zimil 
Nocy wczorajszej około godziny 

2-ej centrala straży ogniowej zoSla 
la wezwana do dwuch groźn~'ch po 

I 
żarów jednocześnie. 

nadchodzi dla turystów polskiCh Pierwszy poiar wybuchl w rabry 
Wydział turystyczny Wilii5ter'l M. in. projektowane jest zorgaul- i ce mebli koszykowych Felikfia 

stwa ltomullikacji czyni obecllie zowanie dla gości zagraniczn:\'cit I Brzozowskiego i Hehllalla przy ul. 
przygotowania do zimowego sezo, specjalnego pociągu pod nazwą I Kilińskiego 5. 
llU turystycznego. "Lux narciars~i!(, złożonego l sa, I W chwili przybycia straży cały 

PrzygotGWauia idą w kierunku my~h wagonow sypialnyc~: :0-/ parterowy budynek, mieszczący się 
zainteresowania turystyką pol.,ltą dróz ,tym luksusowym pOCląglCl? Bohaterski' ,Czemp" w podwórzu, stał w płomieniach: 
zagranicy, w pierwszym rzęd2.ie z~poz~alaby. cudzoziem~ow z nal'l W II B gdyż ogień na trafiwszy na łatwo-
zaś krajów, w l{tórych warunki te- plęlul1ejszeml zakątkami naszego a aee eer, Pl.dny materjał w postaci mebli In 
renowe nie pozwalają na uprawia- kraju. oras szykowych rozszerzał się z bł~· 8ka· 
nie sportów zimowych (Hol:tndja Projektowane jest rówllie,i zorga l łtAREN MORLEY wiczną szybkością· 
i Inaje bałtyckie). nizowanie wymiennych po.ciągów RICARDO CORTEZ Strai przystąpila natychmiast do 

Wzorem ubiegłego sezonu ol'~a- llarciar:;kich z Al:strją. I JEAN HERSHOL T zabezpieczenia sąsiednich buu;yn' 
nizowane h~dą na 5zeroką sl,alę O ile mOżna wnosić z tvch przY 'l' uka'i\ się ków mieszkalnych Graz fabrycz, 

J w na.tępnym programie p. t. .\ . k' kolejowe raidy narciar<;lde, któl'e gotowań, ruch turystyczny w Pol- , nych. Pomimo liSI lIeJ a C.li ratull-
są imprezą" pow5talą wyłącznie f.a f'ce w nadchodzącym sezOnie 7,iUIO-! "SERCe OLBRZYPlR" Iwwej cały budynek fabryki mebli 
~runcie polskim i niemaną lUllCl- wym przybIerze szerokie, meuoto- I na eltraaie "CASINA" koszykowych spJonął doszcz;ęt!lie. 
nie na całym świecie. wane u nas dOłyched5, rozmiary. 1------------- Straty WfIlOSlą około 25 łys'ęcy 

, 

zł. Przyczyna pożaru narazic I1le 

zos.tala ustalona. 
Drugi ])ożar powstał w stolami 

Henryka Rigiera przy itI. KiHllskle 
go 112. Stolarnia mieś'.!ila się n 
parterowym budynku obszernej sa· 
li. W pewn('j chwili dozorc:! noe:­
ny zauważył wydobywające t:lę ze 
słolarni kłęby dymu i natychmiast 
powiadomił straż ogniową. Nim 
przybyła straż cały budynek stat 
już w płomieniach, gdyż i IV tym 
wypadl,u ogień natrafił 1:3 l,ltwll' 
palny materjał w postaci nagl'oma 
dzonych zapasów suchego drzewa 

Po dwugodzinnej akcJi ),!"en 

zlokalizowanO, Przy<:z~'ll::t flOż~ nI i 
w tym wypadlcu l1ie zostaLl u,;l.ab, 
na. 

Należy zaznaczyć, 1.e lej llOCS 
ani w fabryce mebli ko"zyl;uv,'ych. 
ani tcż w wyżej wSpOmi11:lIl('.i slo 
larni nikt nie pracował. (:l) 
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Łódź, dnia 16 sierpnia 1933 

• • • 
Czarni Donownie przegral- w Krakowie.·· Nieudan, start Warszawiank-

W grupie pierwszej walc7.ąceJ o 
tytuł mistrza ligi rozegrany został Wyniki 
w dniu wczorajszym jedyny me('z WART A - WARSZAWIANKA 

3:2 (2:2) 

dzenie zdobył w T minucie Pili· 
szek. W kilka minut potem Warta 
wyrównuje przez Nowacłdego. W 
16 minucie Radojewski zdobywa 
ola Warty prowadzenie i dopiero 
pod koniec połowy Warszawiance 
udaje się wyrównać przez Frosta. 
yv drugiej połowie Warszawianka 
opada nieco na snach i stroną ak-

tywnielszą jest Warta, która wresz 
cie zdobywa przez Szerfkego decy­
duJącą o zwycięstwie bramkę. Sę­
dziował p. Rettig. Widzów 1,000. 
GARBARNIA - CZARNI 4:1 (1:0) 

szczęśliwie, tak, że Garbarni pomi­
mo przewagi, udaje się zdobyć tyl 
ko jedną bramkę; przez Smoczka. 
Po zmianie pól przewaga Garbarni 
jest jeszcze większa, tak że w kon­
!'.ekwencji padają dla niej trzy dal. 
sze bramki ze strzałów Pazurka 
(2) i Skwarczewskiego. Sędziowal 
p. Seidner. 

pomiędzy ŁKS a krakowską Wisłą, 
zakończony wynikiem nierozstrzy­
gnię;łym, Przeciwnicy podzielili si~ 
punktami, wQbec czego Wisła ma 
ich obecnie trzy, a ŁKS - jeden. 
Zdobycie trzech punktów w dwuch 
meczach zamiejscowych jest bez­
sprzecznie wielkim sukcesem Wi­
sły, która zdradza wielkie aspira­
cje do mistrzostwa. 

W tabeli tej notujemy iedyną 

Warszawa. - W meczu rozegra­
nym w dniu wczorajszym w War­
szawie zwyciężyła Warta. W pierw 
szej połowie więcej z gry miała 
Warszawianka, dla której prowa-

Wisla •• 

Kraków. - Garbat:nia była ze­
społem lepszym i przez cały czas 
meczu miała zdecydowaną prze,.)· 
gę. Do przerwy Czarni bronią się 

t. Il. S. t:t (1: ) 
zmianę dotyczącą warszawskiej Le Pięknie zapowiadał się mecz z prowadzić poprawnie zawody B­
gji i ŁKS. Zdobyty wczoraj punkt Wisłą, a zakończył się nieładnie. klasowe, bo nie ma pojęcia o sę­
dał łodzianom czwartą łokatę, nato Emocjonująca, ostra, nadzwyczaj dziowaniu wogóle, nagle awansuje 
miast Legja została zepchnięta na żywa i zacięta walka zamieniła się na ligowego arbitra. Jeszcze kilka 
ostatnie miejsce. po przerwie w dość chaotyczną ko takich występów, a ludziska ' od· 

wiaJącego na korzyść arbitra, Je­
steśmy raczej skłonni przypuszczać 
że p. Laskowski ich wogóle nie po­
siada. Sądzimy też, że była to 
pierwsza, a zarazem i ostatnia wi­
zyta Jego w Łodzi. 

Gra prowadzona była początko· 
wo w bardzo ż~wem tempie. Zmien 
ne sytuacje pOdbramkowe doprowa 
dzają wreszcie Artura do oddania 
błyskawicznego strzału w 5 min., 
który Piasecki z t,udem wyrzuca 
na korner. Młody atak Wisły jest 
szybki w akcjach, gra z tempera­
mentem, lepiej utrzymuje piłkę j 

wizyty jego pod bramką są groź­

niejsze. 

W grupie walczącej o spadek, paninę. Gra ~w.~ła się co chwil~. zwyczają.. się od chodzenia na me­
czy, jak kto woli, o utrzymante się ITntd~ t~ WIOl': za~odników. USt- cze piłkarskie. Powracając do meczu, nadmienić 

należy, iż obie drużyny grały z re­
zerwowymi. W ŁKS. zabrakło Fry­
markiewicza. Zastąpił go Piasecki, 
a pozatem na środku ataku grat 
Tadeusiewicz. W Wiśle lewoskrzy­
dłowy Piotrowicz zastąpił kontuzjo 
wanego na meczu z Legją Łykę, a 
z braku innego zawodnika Artur, 
mimo niedyspozycji, musiał kiero · 
wa.'ć atakiem. Pozatem Wisła gra­
ła w tym samym składzie, co w 
Warszawie. 

w lidze, odbyły się wczoraj dwa !o,,:ah O~I na.~lązac planową. grę Bohaterem gwizdka był p. La­
spotkania. W pierwszem, rozegra-II .clągłośc a~cp, lecz napotykah na skowski z Warszawy, ten sam, kt6 
nem w Krakowie, zgodnie z nasze. n~eprze~clęzo?ą pr~eszkodę. B~r ry dał si~ we znaki Turystom na 
mi przewidywaniami, Garbarnia od mą .. · 8ę~zla, ktory Ciągłem pogwt- mec~u o wejście do ligi z P~lonią. 
niosła zwycięstwo i to wysokie zdywameot powstrzymywał ich Czyzby w nagrodę za zwyCięstwo 
nad Czarnymi a Warszawianka na szlachetniejsze zapędy. Od gWiz- Polonii Polskie Kolegjum Sędziów 
własnem boisku uległa Warcie po- dów tych aż uszy bolały. A orze· zaawansowało takiego patałacha? 
znańskiej. Wyniki te spowodowały czenia... Śmiech pusty brał, patrząc Trudno sobie wyobrazić, gdzie są 
peWne zmiany w tabeli. n~ to; co się dzieje" na boi.s~u. Ta· ukryt~ waIOl'Y. sęd.ziowskie w tym 

Na czOło wysunęła się ta obec. klDl .0. "kaloszem ugosclł nas osobni~u. P?mewaz mecz trwał 90 

ŁKS. wszystkie momenty pod­
bramkowe zawdzięcza w główneJ 
mierze Pęsaiemu, graczowi dość 
jeszcze surowemu, rozporządzające 
mu natOmiast bardzo ładnym bie­
giem. W 13 min. ŁKS uzyskuje róg 
bity przez Króla. Piłkę chwyta na 
głowę Herbstreich i zdobywa pierw 
szy punkt W Wiśle konsternacja 
- twierdzą, że bramka zdobyta b~ 
ła ręką. W Wiśle widać chęć re­
wanżu. Rozpoczynają się ataki, za­
Wiązuje się walka o l{aZdą piłkę. 
Tempo rośnie. Atak Wisły lepiej 
kombinuje krótkiemi pociągnięcia. 

nie drużyna Garbarni, a tuż za nią wczora! PKS. . minut. I. W ciągu tego czasu nie by-
kroczy Warta. Poznańczycy mają SędZia, który Ole jest zdolny po· ło am Jednego wypadku, przema· 

coprawda tę samą iloŚĆ punktów !-!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!! 
zdobytych, lecz ni_eco gorszy sto­
sunek bramek. Następnie kolejno 
idą Czarni, Podgórze i Wars]:awian 
ka, podczas gdy 22 p. p. nie roze­
grał dotychczas ani jednego me­
czu. 

Poniżej podajemy obydwie tabe­
le. 

GRUPA l. 
1. Ruch 
2. Wisła 
3. Pogoń 
4. Ł. K. S. 
5. Legja 
6. Cracovia 

GRUPA n. 
1. Garbarnia 
2. Warta 
3. C'4arni 
4. Podgórze 
5. Warszawianka 
6.22 p. p. 

4 2 10:3 
3 2 4:3 
2 2 3:6 
1 2 3:6 
-2 3:5 

3 2 5:1 
3 2 4:3 
2 3 5:6 
2 2 2:!) 

1 2:3 

Jubileusz Tur-u 
W dniu wczoraJszym zostały za­

kończone imprezy sportowe zorga­
nizowane z okazji jubileuszu łódz­
kiego Tur'u. W grach sportowych 
o mistrzostwo robotnicze Polski, 
w koszykówce męskiej pierwsze 
miejsce zajął Tur przed Skrą (War 
5zawa), ktÓ{ą pol{onał dwukrotnie 
24:15 i 30:0 (v. o.). W koszykówce 
żeńsldej Skra pokonała w dogryw­
ce Tur 4:2 i zdobyła mistrzostwo. 
W siatkówce męskiej i żeńskiej 
mistrzostwł» zdobył Tur, zwycięża­
jąc Skrę dwukrotnie 2:0. Mistrzo· 
stwo w hazenie nie zostało rozegra 
ne, zaś w meczu towarzysl<im Skra 
llOkonała Tur 6:2. 

W błyskawicznyrd turnieju pił­
karskim pierwsze mleJsee zajął 
Widz.ew 8 p. przed Zniczem (Prusz­
ków) 6 p., Turem 3 p. i Szternem 
2 p. 

Mecz reprezentacji robotlliczych 
Łódź - Katowice wobec nieprzy­
bycia katuwiczan nie doszedł do 
skutku. Odbył się natomiast mecz 
zarządów Widzewa i Turu, w któ­
rym zwyciężył Wilizew w stosun­
ku 3:2. Na zakończenie uroczysto­
ści odbyło się wręczenie odznak 
zWl'cie,zeoaa. 

Sromotna k eska f-n 
., 

no 
Fiasko zbiorowego ataku na rekord światowy Kusocińskiego mi, podczas gdy ŁKS. stosuje dłu· 

gie podania na skrzydła. Łodzianie 
HELSINGFORS. 15 vm. -Iii dla niego mył słabymi prze- koałJeły~nego, który odm6wił zaczynają przeważać, lecz mimo 

(TeL wt "Głosu Porannego"). ciwnikami, by walka l: nimi prawa wstępu ua zawody dzien to udaje się Wi~le uzy~kać bram-

W dni .... _1·· naR si mogła ~ na poprawie- nlkarzom polskim tak • o k~ pr~ez S~łtyslaka, ~tory blysk~: 
u ..-SlclSzym. J ep . • ' zyw wlczme zOl']entował SIę w sytuacjI 

długodystansowcy fińsey z Nm Ole wyniku. zaintere80wanym zbiorowym i przyziemnym strzałem w róg 
mim ł Leb.tinenem na enele Na ~61ne napięłnowa- atakiem na rekord na~o ro umieścił piłkę w siatce w 30 miu. 
podjęli zbiorowy atak na re- n~e z~sł~~je. przytem zachowa daka. Dopiero inłerwen(!ja naj gry. 

kord "wiato"""'" Kusoeins' kI '-o Ole Się flńs)uego związku lek- -w.-.volt władz sportowych p e' p l d 's ma 

al 
~ .. 01 i ł ~'. ••••• ••••••••••• ••••• •• .. 01 ~-01 o prz rWie o e o popi u 

tUlt ony w roku ub eg ym 'W fińskieh skłoniła iekkoatIełyerz- sędzia. Gra rwie się co chwila. Ani 
Belgji na jednym z osłatnicIJ. ny zwłąa;ek do dopusZC2erua śladu jal.iejś obmyślanej akcji. Pół 

• ~__ _~.... edsł • i li I k" godziny uplywa na tej bezładnej 
start6w naszego mlSIol"bU p..l~ prz awlC~ e prasy po S lej. kopaninie, wreszcie róg dla ŁKS. 
wyjbdem na olimpjadę do Na zawodach tych o.beenyeh powitany z uczuciem ulgi przez 
Los Angeles. było 10.000 widzów. Widownię. Nareszcie może coś ... 

Próbę pobicia 'l'ekol'du doko­
naną na dystansie 3.000 mu. A 

:: ~~o:=ie~ębi::;~ Wczorajsze .,nikl 
Mimo nadzwye!T.aj silnej kon- wyścigów ~onnych W Rudzie Pabjanickiej 
kmeneji zarówno Nunni, jak Gonitwf3 pierwszą, o na.grodę dy i Harmoda.. Tot. zw. 7,50, 
i Lehtinen uzyskaU m.aeznie 1800 zł. ~ dystansie 2800 mtr. wy 5,50, 6 i 5,50. 

ŁKS. nie wykorzystuje najlep­
szego napastnika s" 'ego, Pęskicgo, 
i wszystkie ataki prowadzi lewą 
stroną. Lecz tu Król świetnie obsta 
wiony przez Kotlarczyka II nie do · 
chodzi do głosu. Jedyny groźuy 

strzał Herbstreiclta broni brawuro.­

słabsze wyniki. Pierwszy do graJ Szeryf pod j. DyUkiem od Ja.- Gonitwę piątą. n& dystansie 1600 

fr. wo Madejski. W ostatniej chwili 
Król dostaje piłkę na nogę. Strasz­
liwa bomba idzie wzdłuż bramki 
na aut. Były to już ostatnie sekun· 
dy. ŁKS. był o lirok od zwycię­
stwa. 

mety przybył J.ehtinen w CZł. wy III. Tol zw. 8. mtr. wygrała. Dzierlatka pod j. 

pl d Cherubinem od Raduny. Tot. zw. 
sic 8:26,4 sek, Dmgim b,.'Vł N1Il' Gonitwę drugą z otami na y-ta . 2400 tr al H 19,50, fr. r7,50 i 6. 
mi w czasie 8:27,5 sek. s nSle m . wygr &~zyll'z Gonitwę szóstą Da. dysta.nsie 

pod ehł. Gryą od Wa.rsza.wl&ka.. 
Rekord ostanowiony pnet.t. Tot. zw. 9,50, fr:.. 1. i 9,50. 2100 mtr. wygrała Meta pod ż. Ja-

• godzińskim od Effendiego i Cudem 
Kllsocińskiego na dystansIe GonitwA trzecią na dysta.nsia C dó rn 7 f 5-0 " u w. ,L·ot. zw. • r. ,0, 8 i 7. 
3.000 mir. wynosi 8:18,8, Do- 1600 mtr. wygra! Ferrydor pod t. Gonitwę siódmą na dystansie 
dać do te~o należy, iż Kusociń- J3.gIodzińskim. Tot. zw. 6. 1600 rotr. wygrała Belle Etoile pod 
ski pode~s hicia t~o rekordu Gonitwę czwartą. dIa. dwulatków chl. Szymańskim od Palmyry III i 
startował niemal sam, gdyż na dystansie 900 mtr. wygrał& Ma Laud! III. Tot. zw. 62,50, fr. 13,50, 
inui uczestnicy tego biegu by- ja m pod t. Jagodzińskim. od Nu- 7,50 1.8,50. . 

Gomtwę ósmą na dystanSIe 2100 
mtr. wygrał Gigolo pod j. Kowal 
cero od Fa.rsa.na. i Koeura. Tot. zw. 
50, fe. 12,50, 8 i 1.1,50. Trrumf kolarz, Francii Wczoraj w sześciu gonitwach 
zwycięiyli fawoTyci "Głosu Poran­
nego", a. między innemi w ostat · 

miejsce niej gonitwie Gigolo, za któreB'o 
trzeele totalizator wypłacał 50 za 5. 

Dwa tytuły mistrzów świata 
PARYŻ, 15 vm. (Tel. wł, min. 58,2 sek. Dmgie 

"Głosu Porannego"). za.1ął również ftaneos, 
Inisia.i odbył się wyścig szo- holender. 

sowy dla zawodowców o tytuł Pozatem rozegrany został 
mistrza świata. Trasa wyścigu wyści~ dla stelerów za prowa­
tego wynosiła 250 kilometrów. dzeniem motorów na dystansie I 
Pierwsze miejsce i t~tuł mi- 100 kiIomłe:r6w. Zwycię!ył i 
slrza świata u~yskał znany ko' tyłluł mistrza świa'ta zdobył r6-
larz francuski Speieber. zW!' wnleż kolarz francuski Lacque 
clęzca tegorocznego wyścigu hya w czasie 1 ~odz. 20 min.. 
dookoła Franc.ii, przebywając 36,2 sek. przed włoohm Gior­
ten dystans w ezasie 7 gocb. 8 gietim ł aiemeem Meblem. 

Drużyna łódzka zdradza pewną 
poprawę formy. Zwłaszcza linja !pl) 
mocy, mimo bardzo ciężkiego 7.adl 
nia, spisała się zadawalająco. Weł­
nic dobrze obstawiał Artura, a Pe­
gza dotrzymywał mu kroku. Przez 
wstawienie Tadeusiewicza atak 
LKS. nabrał trochę życia, lecz pla· 
nowOŚć akcji nic na tern nie zyska. 
ła. Karasiak miał nieco słabszy 
dzień. Wyróżniał się w ataku Pę­
ski. 

W Wiśle pierwsze skrzypce gra­
ła linja pomocy. Jest to ostoJa ca­
łej drużyny. Atak wsparty Q taldch 
rutyniarzy, jak bracia Kotlarczy­
kowie i nieustępującego im w ni· 
czem Jezierskiego, jest stale przy 
piłce i pchany naprzód musi coś 
wskórać. W obronie Pychowski 
był znacznie pewniejszy od partne· 
ra, choć i jemu zdarzały się Idksy 
Wisła czuła się źle na tem boisku 
i nie mogła rozwinąć należyte; 
gry. Sądząc z przebiegu zawodów 
wynik jest sprawiedliwy. Publi~? 
uOŚGł 3,00$ 
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Głuchoniemi na 
Wf .,t')" 1'11. _ . 

bois I 
Szóste mistrzostwa Polski w lekkiej atletyce 

Powinęła się noga eksligowcom.-T urystom powiodło sięw Bydgoszczy w dniu onegdajszym i wczoraj- ną (W) 40,29,6; dysk 1) Gracz 
szym odbyły się mistrzostwa lek- (Łódź) 26,36 m. przed Walkd,,-I;' 

lł!l!ia t:zg Pol 
Powoli wyjaśnia się sytuacja 

w poszczególnych grupach, 
walczących o wejście do ligi. 

ntlldanych atakach Klimczak 
nieuchronnym strzałem zdobył 
pierwsz:], bramkę. Druga poło­
wa g.ry przynosi łodzianom 
dalsze dwa punkty, zdobyt., 
przez Seidla i Michalskiego, 
gospodarze rewanżu.ią się na­
tomiast bramkQ. prze?, Przyby­
sza. Mecz ten z:;{.romadził :1.000 
w,idzów. S€:dziował p. Obst. 

lo się wyr6wna(;. Zdobyli oni koatIe1.yczn,e Polski. dla głuc~onie- (P! 2~,66 m. Bieg 800 mtr. t) Qs(; 
dwie bramki, ohyd,ci p ze strza mych. Ogolem wzu~ło w mlstrzo- chlewlCz (W-wa) 2,15,6, 2) Szy~' 
lów Lańlld. · stwacb udział ok. 40 zawodników, kowski (W.) 2,?:1, skok w dal : l , 

~APRZÓD - OLSZ!\. 3:0 
(w. o.). 

\V gorupie północno - zachod 
nicj szanse warsozawskiej Polo 
nji osła~ły znacznie. Porażika, 
jalldej doznała Polonia w Po­
znaniu, kosdowała ją utratę 
pierwszego miejsca na kor1zyść 
Legji. Tern większe też znacze 
nie przywiązywać trzeba do re 
wanżowego ~potkania tych dru 
żyn. no i, sil,ą rzeczy, do me­
cau warszawskiej Polonii 1IV 

Le>dzi z Turystami. 

Na skllt~k ;ticpr"yb~' cia dru­
żyny krakowskie.i do Lipin sę­
dzia oilirwizdał walkower na 
korzyść Naprzodu. 

przyczem reprezentowane 'były: Flak (W-wa) 5,08 m. przed Grabc\', 
Warszawa, Poznań i Łódź. W ogól- sldm (W) 5,05 m., WO m. l) FIali. 
nej punktacji zwyciężyła Warsza- (W) 27 sel{. przed Wesolowskim 
wa, która zdobyla 74!5 p. przed (P) 27',4. Tyczka: 1) KEmczewslii . 
Poznaniem 44,5 p. i Łodzią 8 p. (W) 2,48 m. przed Grabowskim 
Wyniki techniczne były następują- (W) 2,30 m. 
~e: 400 mtr. płotki 1) Gniot (Pozn.) 
1,07 (rekord głuchoniemych), 2) 
Szynkowski (W·wa) 1,07,1; Kula 
l) Graczyk (Łódź) 9,46 mtr. przed 
Gniotem (Poznań) 9,23; 5 klm. 1) 
Ostachiewirz (W) 17,31,8 przed 
Sarnowcem (W-wa) 18,57,6; skok 
wzwyż: 1) Gniot (Poznań) 1,55 m. 
przed Walkowskint (poznań) 25,66 

Nagrodę przechodnią o!iarowaną 
przez p. Lezerowicza z Bydgosz 
czy zdobyła na własność Warsza­
wa, jak również i nagrodę 7,espoło­
wą. Organizacja wzorowa. Mistrzo­
stwa dia głuchoniemych z&!italy rl' 
2'egrane w Polsce po raz szusty. 

LEGJA - POLONIA (Wal'sza­
wa) 3:2 (3:0). 

W Poznaniu ILegja g.l'ała 'I. 

łłajbUisze mecze 
ligOWI 

Turyści, chociaż zwyciężyli 
w Bydgosuzy, jako kandydaci 
do pierwszegO miejsca, ni~ 
wchodzą w l'acbubę. Przy pr.le­
dziwnej kombinacji innych wy 
ników zespół: łódzki może w 
najlepszym wypadku osiągnąt 
w sumie 7 punktów. Taką sa­
m~ iloŚĆ może z łatwoślCią zdo­
być Polonia, luh Legja, lecz 
będą zawsze miały lepszy sto­
sunek bramek.. A to wystar­
czv - gdyż trzecie decydujące 
spoi1kania w rtn~ywkach Jrru­
powydh są miesi one. 

warszawską Polonią, odnosząc W na.jbHż:;zą niedzielę. duh 21 
zwycięstwo, chociaż była druży sierpnia. rozegrane zosta.ną dalsr..) 
ną słabszą. Legja w stu pro- zawody o lI1istrzo~two ligi piłkar­
centach potrafiła wykorzystać 8kiej z8.r(,wno w pierwszej, jak i 
załamanie się przecjwnika, ja- drugiej grupie. m.; 100 m. 1) Gniot (PoznalI) 12~G Re"'ord za rekordom 

s. przed Grabowskim (War .. zawa) n 81 
kie nastąpiło po utracie przez Kalendarzyk pl'l.(1wid\1~(: dla pie l' 
Polonię pierwszej bramiki. \I-szej I!ł upy pien,,-szy mecz CraeO­
Dość powiedzieć, Ż<,; bramki di, ktl'lra. na włamem boii'llm waj· 
SWe Leg.ia uzyskała w ci:}gu cz;'ć hf.:(~zir z Leg;j.!. IVP Lwowie 
niespełna pięciu minut! !'fzpwid·r.;any je~t mecz Pogoni '7 

Zdobyli je Gen,zler i ;\Jazgaj. Hllchrn!. 
Do-piero po przerwie Polonia W p-rup:l' ,valrzl)r rj o pozo:;l<\Jli( 
doszła do siehic i zaczc:ła Rwał IV lid'w ,r:lr:=;z;!w~111k[l ):!I':\L\ hł;flzi l' 
łownie atakować. Druga (Joło- w "i';tr~zllwio z 1,r;lko,,\-:=;kif>f11 Pnd ­
wa przeszła pod znakiem jej ~(,m'llł i wrl':'izeir W ~i('fl1"1l" h !on· 

wybitnej J)I'zcwagi. Mimo llsta- dtbillt1i.lf> 2~ p. p . ktÓr'. 'l11ll termi­
wieznego parcia na bramkG narz rrzcwidujo ~a przcciwnik.\ 
Drzeciwnika , gościom nie uda- 'Y~lrt~ . ~ 

MM_ 

12,7; oszczep: 1) Klimczewsld biją żółtolicy pływacy 
(Wal'szawa~ 35,1'5 m. przed Wal­
kowskim (Poznali) 31,50 m.; 15!ł0 

mtr. 1) Ostacbiewicz (W.) 4,45 
przed Lehman~111 (Pl 4,48,2, 110 
płOt!ii: 1) Szyszkowski (W-wa) 21,7 
sek. (rek. Polsl,i głuchoniemych) 

przed Gnil'Jtelll (P) 22 s.; bieg 400 

TOKIO, 15, 8. (PAT). Japolbld 
l\Iakino Itst:tlił nowy rekoru świata 

w pływaniu, o!' iąy,a.iąc na tlystan. 
sit" tysiąca metrów czas t 2,51,6 
sekundy . 

mtr. 1) Ostachiewicz S6)2 (rek. Pol- Dotychczasowy rekord świa ta w 
~ki gł'Jchoniemych); sLtafeta .!X 100 ł . I' I ! " T 

1 W '-) I P P ,vwamu na eza (I) JrallCllla ar-
m. ) arszuwa .:>0 se i. prze( o· .. . r:: 

znaniem 51 selc; 10 klm. 1) Sarno- n sa t wynosił 12,:>7.6 seJHłt;c'~·. 
wiec (W-wa) 38,52 m, przed Kurzy l 

Tabela jest następująca: Le­
gja 6 pkt., bramek 12:7, Polo­
nia (Warszawa) ó pkt., br. 
13:4. Turyśei 3 pkt., br. 7:10 i 
Polonia (Bydgoszcz) 2 "PIkt., br. 
3:14. Wszys\lk.ie drużyny roze­
iIl'ały po 4 m~e. 

.W ~l@ie południowo - za­
ehodniej zapowiedziany mecz 
pomiędzy Olszą a Naprzodem 
" Lipin me doszedł do skułJku. 
Ponic~ai drużyna OIny nie 
sławiła się, sęckia odgwi'ldał 
walkower. M~ ten w osta­
tniej chwili zosłal telegraficz­
uie odwołany. 

IB. D4Nl41 ZARĘCZ .~~.iUJiLLn 

r~ r N 

W a'lupie północno - zacho­
Qniej misłIrzostwo zdobył osta­
te07lllie wileński WKS. Na 
trzv gry dTużyna ta zdobyła 
wszystkie możliwe puIllkty i 
bramek 10:4. Drugim jest 76 
pp. (Grodno) 2 giry, ? p'kt. bra­
mek 5:6 i 4 dyon panc. 3 gry. 
O pkt.. bramek y:9. 

Moja pa:zyjaciółka Odetta sil' zatem ożenić bugato. 
znów zniknęła. Zdarzało <;ię od Tyllko dwa zakcia przyno· 
czasu do czasu, że znikała l szą w dzisiejszych CZ:lsach 00-
mieszkania, Iktóre dla niej wy chód. Poshtdanie baru albo po 
nająłem i umeblowałem. Zaw- śpiesznego towarzystwa trans· 
sze jednak wracała. Nie bylem portowego. Ponieważ moja wą­
zazdrosny, ale nie powiem, Ż'~ broha nie znosiJa alkoholu, wy 
by te cią~łe zdradv nie dener· brałem to drugie. Do samoch!) 
wowałv mnie. To też po każ· dów miakm zawsze pociąg. 
dym powrocie OdeHy, unądza Znajom i luoieh znajoJllych 
łern jej straszliwą scenę i r07 przedstawili mnit! na w}'5ci­
stawaliś.mv się w gniewie. Na ga<..h w St. Clolld rodzinje Ba­
pożegnanie ofiarowywałem jej lan('hOI1. Pan Ralanc110n był 
e'lek. na większą sumę i nieco własricielem samochodowcgo 
kosztowności. Nie mijał jednak przcdsiebior. twa tlransportowc­
miesiąc, gdy Odetta zjawiała go. Panua D~nisa BlllancJwn 

TURYŚCI - POLONIA (Byd- się ponownie, zcozpaczona roz I; ~'la czafi!.i<lca. ~lioda, W~' Stl1tl 
gos~zl 3:1 (1:0) I łąiką i zakochana. ,,'racała na Idu. Typ 1l0wOCZCsnej pann~· . 

"\" .Bydgoszcz-y roze~ranaj turaln~e. bez czeku . i hez l~os~ Przykr~ wrnienie sprawiaJa tył 
\\'czora] spotkar.le pomiędzy tOV'tnOscI. Po pewnym czasIe .lei ko Ill~'sl :i. I' z C'asem slanit' 
ł6d~ą drużynIl Turyści a tam- dnak cała historja zaczynała się oua podobna do swoje.i mat 
tejszll Polonią, które Jll"Zynio- się od początku i ciągłe dawa- lu !L'lmawlałem z panem na 
... ło zasłużone zwycięstwo /;0- nie pożegnalnych czeków zacz~ IancllOll o polit~'H·. z panią nil 
ściom w stosunku 3:1 (1 :0). ło mnie już niecierpliwić. Tym lanchon o zlej słu:i.bic , z mło­
Gra Turystów wvpadła ikorzy- razem jednak Odetta zniknl:ta dr. pallllq o lennisie. Gdy w pl:,! 
stnie. Mieli oni przewagę tech- naprawd~. Przez dwa miesiące tYm bi('~ll szczęśliwie typowa­
niczną nad przeciwnikiem j nie 'widziałem iei i trzeba do- lem konia panu Ralanchon. 
lepsze zgranie. W pierwszej po dać, że tym razem nie wrc:czy- czułem , ze si(~ podobam. 
łowie akcje łodzian są znacz- łem jej pożegnalnego CZelkn. nala~lchonowie postanowili 
ni" skutecznie.1S1le po kilku Domyślałem się zrcszt:], 'l czy sp<:dzić lalo 'w Szwr.jcarji i 

jego ' POWO<hl nashl'piła ostatnia \";oszf'ch. :!\atnra!llie podali 
eskapada Odelty. Poznała ona mi adres. "·,'jecha.łclm nad je­
na jakimś podejrzanym dancin :lioro COtno. Pię:miejszego Ruch wciąż wygrywa gu (a trzeba dodać, że Odetta miejsca do rOzmów o miłości 
namiętnie lubiła taJlczyć), pięk nic moina sobie było wyobra­
nego Harrego. Był to elegancki zić . - Przez dwa dni wypoCly 
harcz~' stv młodzieniec. klórego walc·",. Tr7ecie~0 Jnia przyje· 
ojciec wysłał do Par~·ża. Pie- chali pal'l-l>t\YO Balanchon . Sce­
ni€:dzy nigdy .mu nic brakowa na niespod7k· .... ane,!(o spntlka­
ło. Odecie świeciły się oczy. nia odegrana b~'ła z obu !'tron 
gdy łys:r.ała opowiadanie Har· po mbtrzowsku. PaósŁwo Ra­
f eRo O tem, je pewnie br.dzj~ Jancllon prz~-jecll,,1i ",spania. 
mllsia'ł wrócić nicladlngo d~ .1:\'111 Paćkardcm. hl~·szczą~ylI. 
Fi1addf.ii i pomoo ojcu w pro od niklu, l szoferem w bieli. 
wadzeniu interesów. Ojciec Nie brakowało nawet małego 
Harrego był przemytnildem a l pieska pekiJlczyka. 

W Hajdukach Wielki.cłh roze 
grany zosta1 towarzvski mecz 
pomiędzy ligowym Ruchem a 
Polonią z Karwina. Po piGkllej 
~rze zwyciężyła drużyna Ru­
chu w :.tosunku 4:2 {3:01. Po­
lonia mimo przegranej zą.pre· 
zento·''''ała siQ bardzo dobl'ze. 
Gra jej odpowiada poziomowi 
polskich drużvn ligowych. 
Bramki dla Ruchu zdobyli 
l'Jemza, Włodarz i Gwóźdź. Ikoholu. Ten romantyczny za ł Rano Ic:i.eli5my -rlllem na pIa 

wód bardzieJ podobał się mo- ży nrzepiE;lkuego' jeziora. Mu­Psterek porzucił Ruch jej przyjaciółce, aniżeli mój. siałem wysłuchiwać niezliczo· 
Byłem przeciei, tylko skTom- nych SkalI-{ pani Balanchon na 

W kołach sportowych szew nym agentem gieldowym. k lIchnię hotelową' i pana Balan 
ko Ikomentowane jest wystąpie Si~c1z:}c, w wygodnym fotelu chon na droż~-znę i na to, że 
nie znanego kierownika ata.lnl 7,fistunnwinłem się unii swoją zUlrzqd hotelu liczył ZIl d%ien­
ślą!'lldei drużyn" ligowej Rn- J}lzysdo~cią. Należało o niej ne utrzymanie pieska pcki{l' 
chu, Peterka. Pelcrek minł pod poważnil' pomy:;let'·. \VtO'l\, Wy- ~z\ ku ul, .Iwndzidcia franków 
pisać z~łoszf>nie dIn RRS. Za- pndnł\- mi ' każdym dnit>m har :\fój zeszłoroczny kostjum Cq 
głębie i w .'i:wią ,Zlku z tept hę- dziej, z(~hy odmawinł" poslu, piclo\\'v okazał si~ nieco nie· 
dzie podobno wystawiony do sze{istwa , ;i,ołQdek stawał si<: modJl~·. P-lusiałem więc kupić 
rC'J)rezentacji rob3tniczej Pol- kap.f) sn r. Należało si(' 7.atern inny, w którym znać było mój 
ski pr.zeci"1ko Ausbrji na mecz I o;i,enić. Ponieważ jednak mój zbyt odstający i nieeo po(ałdo 
ktÓTV rozegrany zosŁanie w nie \la wód agenta giełdowc,::o w wam· brzuc.h. Za to pierś ... Na 
cł:rif>k. dnia 27 b ·m. Vi \Var· ostatnicll cza~ac.h nie pr/.yno"ił całej plaży nikt nic miał lad-
~zawie. t wielkich dndlOdów należało llici z d., 

Deuisa pływała w :swym zie· Zanim pani Balun-chon zcmdla 
lonym trykocie, juk anioł. Na ła , zdą;;yła mnie kilka krotnie 
Denisę zaczr:.iem mówić Nini spoliczkować 
tmk jak .ia nazywali rodzice, a Zły wróciłem do swego po· 
ona już nie :lsuwala swej r~ki, l,oju i ku wielhemu zdumie ' 
gdy ścis~ałem jej c!łoJi. Bym-, ni:r zasŁałem na kr:eśle japo,"} 
my prawIe zal' c;czenl. SkI szlafrc0zek Odetty, a jq SB 

\Ytem pndl grom z jasll<'go m :} w mojem łóżku. Odetta 
niC'!:a. \"róciliśIllY I. jaki('jś l l płaczem prosiia " wybacze· 
przc<..hac!zl'i i ju :i. w ha li L; ho· 11 ie. piłllj :lC jcd noczcśnie pa­
telowym na!knr:łem si G na Ibr . zllogcie r ó żo\.': ~'ch stóp. Trzeba 
rego z Oudl~l. ' : dcŁta hyła ja- jeszcze dodać, żc Od ctla ha r­
Ką.ś pl'Zygn('bionn. dzo pod oJnll n "ie: panu Balnn-

1\USt ~ pIH' ;~() dnia na pla;iy (']W 11 , kUn' j:l Zll\n il:<, ic na 
liarr~' zwr 'leił Clg0lnH IIWU:.; t;. plaż\, ,lc(.Jfowal 
WyplYlqł aż na ::irot!('k jezio ra - - W tej sall1~ i chwili woadl 
tl'zymnj:l1C w obu r~kach po j:l,k bom ha , bez puki\nia, Jo 
'iZkJallce iikieru, mahc \' ÓW- I Il H,g O po kojll Bala ncllo n Ilios:!c 
nie;: szklank <;> na c?,:o :e. PI~' \Yał \\' n;ku ks i:i;Jd, kt óre po~.y{,z ~' 
poruvajp{' s,oJ):lJu : ~lllsiałem 10m je/.,o córce. -j rzawsz v 0-
przedstawić go ';:ctlancl.ollom. ddl~, rzudł k si.-::i. ki c złości: l 

pewnego dnia liany wy jc- na d y,van , krz '. kn ąwszy pod 
chał wraz z Denisą Balunchon moim a<1! cs('il!: "Łotrze! OSlU­

mOtorówką na spacer . Dla 5cic!" Po r'zem l trzask iem zam 
przyz\Yoito~<.i zabrali jeszcze .ja kn:lł drzwi 
kicś małżC!'u-,two. Nie wrócili 13abnchonowie w yjechali do 
UO kolacji. Mil1ęła północ. a ich San Remo, a ia mialem wyje­
jeszcze nie było. Pani Balan- ehać nast t;pllego dnia do Pary 
choll 1łwa;i,ała, :i. e llapewno ża . \\'cześniej nie było pociągu. 
przytrafiło sil: im nil'szczc:ście Z hotelu prz}słano mi do wre­
i jeżdi jej u1kochantl jedynacz ;.{l'lowani"l rachunek Banego, 
ka ulon~ta, to jej świętym obo który prH'd swo.i:! ucieczką nie 
wi:1ZkicUl, jako matki , Spocz:l(; lłskllteczni ~ tego, a ja Ilr7.ecJet 
wraz • nią na dnie jeziora. Z ob.kłem w spllśn jźnic po nim 
brudem dało siG iej to w~'pers-I - OdettG. Łotr mieszkał w naj 
wado wać. Powiedziah'm lm I droższym POI~W.iu w hotelu li! 

leż, :i.e niema powodu do nie- widoki em na jezioro. 
pokoju i, że należy PÓjśl' na G ch' ,-:siadłelll nast (: pn e~o 
spoczynek , gdyż na wypadek dnia do auta , podszrdł jeszcze 
nieszczc:ścia dowiemy się o lem d~Tektor baru proslile o uregu 
z porannych pism. 'limo to nk lowanie nnleżllośd zD w~pitp 
spałem cał~ nOc. coctaile , na które mnil" mt)1 ni 
Około południa nasLępne~o by te ść z::Jpraswi: i którr s;lln 

dnia, spotkałem panią Balan wypijał, ;"3.pomnin wsz~' za pe­
chon'. wymachującą w powie. wne w l)ośpiechu U'l' egulowa(~ 
tr.7.lI otrzymau:}, depf'szq: rachunek. Nic chcial~ ll1 zapla 

"Kochana :\Iamo. kochany tić. ale na dany znak ('hl o pc~' 
Ojcze. Kocham i jestem kocha hoi.elowi ~oczę li ' cillgn (' moje 
na. Jesteśmv w San Remo. U- walizlki z 'lum. Nie b~'ło rad~·. 
klony od Harrego. \Vasza cór· Trzeba było wyd:}gnąć portfel. 
ka Dcnisa'·. Na źle uszminl' oWHł1t'j ' t,':a -

Pani Ralanchon zlro»iła mi rzv OdeLlv widać bylo ", S7\' S l 
awantur€:, że to moja wina, że kie zmarszczki i s ie Ć' .. k urz\' cll 
nie pilnowałem swo.i~i narze- łapek" wokół OC zu . Oslntn i(' 
Clonej, pozwalaj~ciei wł6czyć pu-z('.i~<:ia nndszarpn (~ł. k i I1r r ­
$ię 17. nieznajomymi , że jestem wy i mll~iała ~<lzi ('~ ,n-jech'l' 
uwodzicielem, łoblllem i Casa- lIV wypocząć. Ponieważ m"je 
novll. W złości odpowiedziałem fundus ze hvłv jużnadszarpll i. 
jej, że ich przyszły zi<:ć jesŁ te, Odetla wyjechała sa m:)_ Iw;: 
zloczYJlcą i oszustem. ojciec czeku poiegnnlnego, zł:} i ni l' 
jego jest prremytnikicll1 alko- 'Ulwidząca mnie . Talk si ę 5k, 
holll. a WSZ~T SC\· .iego p.rzodlko- "n'l" moje zart:;cz)'nv 
wic skończy li na liZ ulJienicy. 



K~Rl'!IAJ[I( l ~ll(IóW ~l~~WY[H 
przy wyjazdach do miejscowośoi kąpie­
lowych i uadrowisk fr a n c u s k i ch. 

Informacji udziela 

Ofitjalne Przedlławi[ielUwo Kolei fraD[uskitb 08 Polskę 
Warszawa, Ossolińskich 4, tel. 684-85 

, oraz wszvsikie biura. podróży. 

- Z prawami gimnazj6w państwowych -

6imnazium ZenSMie J ó Z e I a A b a w Łodzi 
oraz SZKOŁA POWSZECHNA 

Zielona 10, tel. 122-12 
Zapisy do kllls gimnazjalnych orllz do szkoly powszechnej 

prtryjmuje sekretarjat w godzinach szkolnych. 
Do klasy I szkoły powsaechneJ przJjmujt. się dziewczęta i 

Dr. med. 

iewiażski 
Chor, weneryczne, ek6rne 

i moc_opłclowe 

powrócil 
Andrieja 5, telaf. 159-40 
prsyjmuje od B-lf rano i od 5-0 w. 

w nled_iele i §wl~tll od 9-1 

łgna[i!ir~oli~ II 
Al. Kośclusz~i 9. Tel. 16-517 

POWRóCIŁ. 

... -
- Z pełnemi prawami (KategorJa A) 

till'lN4lJIJl'I ŹfŃSKlf 
PRYWATNA SZKOŁA POWSZECHNA 

Plarji Hochsleinowej 
tel. 214-27 Wólczańska 23 . teL 214-27 

Kancelarja przyjmuje zapisy nowowsłępujących c0-

dziennie od godz. 9 do 14 i od godz. 17 do 19. 

Lekarz-dentysta 

ROZEIł .. RI\WICZDWA 
ehłopc6w od lat 6 bez egzaminu. D 

Opłata sa naukę w ukole powszechnej obniżona. ' r a n 
• ______ Z~aj_ęc_ł.~'0_ZP_O~cz_y_na_J~~si_ę_d_n._2~'._s_ie~rp_ni_a_O_g_O_dz~._8 __ r_' ____ I. . _ Egzaminy wstępne odbywać się będą od 22 sierpnlll r. b. ard 

Powr6cila 
Kilińskiego 49, tel. 154-36. 

Z t O 'O, S R E B R O, KUPUJĘ złoło, srebro, biźu­
biiułeriłl i kwity lombardowe terję i kwity lombardowe po 
kupuje i płaci naj wy~sl1le oeny najwyższych cenach. Sumienna 
Magazyn jubi!erski I. Fijałko, obsługa. - I. SołowieJczyk, 
Piotrkowska 7. i,:'iołrkowska 27, (dawniej 

Lecznica okulislrczna 
2le stałemi łóżkami 

Dr. med. 

I. WAJ BERG 
choroby skórne i weneryczne 

prżyjm~:e 
w zastępstwie dora Biber!!ala 

Spec. chor. płuc i serca fi. lir ił olza przeprowadził się na 

PlO' trkowska 86, tel. 204-74 ul. Piotrkawską 145 
tel. 126-02 

Dr. med. Zawadzka 10. Tel. 106-30 
od 9-1 i od 5-8. Sródmiejska 5). 9061-20 

!I BRYLANTY !!/- i' 
Lekslfz-denłysła ZLOTO, SREBRO, BIŻUTERJĘ. DZIECINNE auto pedałowe i 

godll. prs. 9.30-7 w. ~ _________ --:. II' kW,iły . lombardowe kupuję. I . płac~ rower 3-kołowy w dobrym sta-
ns}wyzslle ceny. Magazyn JubIlerskI.. " n S M. Mizes. PIotrkowska 30. me tamo do sprzedama. Miel-

D •. med. 

PI. trlaśłanka 

czarskiego 24, m. 5. 

Piotrkowska 43 B R Y L A N T Y ----Dr. Leon Czarnożuł • 
cboI'oby nerwowe i psy ohi~ne 

DOWrOcil 
ul. Piotrkowska 120, tel. 147-72 

pnyjm. od 4-6. 

Dr. med. 

L Pinclewska 

.. 

Połołnietwo, chor. kobiece 
przeprowad_lła slq 

GIIańska 14, m. 1 
tel. 108-01 

pnyjmuje 4-6 ppoŁ 

Dr. med. 

,. llahiłD~ 
Choroby wewn .. trzne 

(Spee. serca) 

DOwr6cil ' 
RedwaAska 4, teł. 187-27. 

Ordynuje od 5-7 po pol. 

Dr. 

lOrOla LEIY 
POWRóCIŁA 

CIIorobr pluc 
(RO E N T G E N) 

PlOTRKOWSKR 114 
pr&Jjmuje od 5-7. 

Dr. med. 

1 Szmerlowski 
AKUSZER- GINEKOLOG 

powr6dl 
Piotrkowska 17, tel. 107-13 

, pnyjmuJe od 3-5 po poł. 
't od 7-8 wiecz. 

Dr. med. 

l DalUidowlCz 
c"or. wewn. 

DowrOcil 
I przeprowadził się 

na ul. Narutowicza 37 
teł. 184-91 

ordynuje l ŁOTO, SREBRO, ROŻNĄ BItU- KUPIĘ ~~ty('hmiast urządzenie ~ 
p O W R 6 C I Ł TIlRJĘ, kwity lombardowe kupuje i rabrykacJl domowego mydła. Na'l-

Godz. przyjęć od 10-1 i 3-7. placi najwytsze ceny. Magasyn jubi- (' hętJliej wraz z lokalem. Oferty 
_ "~" __ _ ~.~ _____ .lerskl M. H. Lissek, Piotrkowska 5 piJd "Fabryka mydła". 99~ 

W CIECHOCINKU 
Dworek "Kościuszko" 

W 8Oboię, dnia 26 sierpnia r. b. 
odbędzie się 

LEI lA 
HEI.ENOWIE 

ASY 
urozmaicona wielu atrakcjami i niespodziankami. 

Sti'zelnica. Przejażdżki łodziami. 

BAL KOST JUMOWY W OGRODZIE i NA SALI. 
ilumInacja ogrodu. Doborowa orkiestra Jan-bandowa. 

Na scenie wielka rewja art,sl,czna. 
- Sensac,jne zawod, sDorto.e. -

Tani bufet. Tani bufet 
FANTOWA LOTERJA z WIELU CENNEMI FANTAMI .• 

Poezątek o godz. 4-ej po połuclniu. Bliższe szczegóły wkrótce 

~Iłonenia fu[~f a to mur 
o ' który oprzeć się mote najbardziej zachwiana firma; 
nie upadnie nigdy, skoro tylko się zwrbci o radf: 

reklamową do 

AkWIZycji oalosz_fi 
PUCHS. 
PIOTRKOWSKA 50, TEL 121-36 

_.II=---= 

I 

POKóJ UMEBLOWANY, Wf­
godny, słoneczoy, z używalnośeifł 
telefonu, ewent. z całodziennem 
utrzymaniem tanio do wynaję· 
cia. Tel. 163-50 

•••••••••••••••••••••••• 

KUPC 
którzy polecają 
swoje towary 

lU ,,6ŁOSIE POftAnllYl' 
nie znają ---
zmniejszenia 

obrotów 

t::~:1czy POłOżniCzo-6ineMOlogiCZIII 
UL. EWANGELICKA 18 (SienkiewlezlI at) 

tel. 107-23 
Ordynują: 

Dr. med. SZa EIGEROWA 
I Dr. med. J. BAUM 

Zapisy na porody I i n klasy. 

WYbOrOwe L D Y 
poiecm 

CuMiernia HZ ród I o" 
Łódź, Przejazd 1, tal 209-87. 

[eDa 1 p,rCł'l 50 gr wraz z waflami csekola-
• dowemi i wodlł sodo Wił 

Tamte lod, w waflach po 20 I 80 gr. 

~rBRDmBrala mtelJH;OAla ",OlOM! POI'annetfO" ., W'llllIstkleml do­
datkllmi wynoll w ŁoII.ł .t. 4.60, H odnOHenle-

8ł08SJ •• p.seaJł~ pocctoWlt w !wa,u - do 6.- sagrllnicQ - aL 9.-. . 

Ogłoszen,-a za wiaru mtllmetroW1 ' ... palto", (.trona' upalt): 1-ua .trona ~ at, Reklamy tekst. 
redakcyjnym zł. 1.50, Uf tekścilll s sutndenie11l miejsca na stronie od 2 cło 7 wł!lcarue GO ar. 

be. saatrseienia mlelsca ~ arol udeaJana od afron, hj do ko6c:a tekstu 40 ,r.,. nekrologi 40 er. ZWJc:zajn. 
(.tr.10 upalt) 12 gr. Dt'Obne 15 ar •• 1 Wf'u, IlIljlaniejue ogłouenie Ił. 1.so. Po.uukiwallle pracy 10 gr. u "'" 
lU, IlIljmni.ejue d. 1.20. Ollłoazuia ~o_ l .ulubi nowo 12 al. Ogłoszenia nmiaJsc:owo obliCUJle .. 
o sPla 4młaL fina .... 1~ Za CHII. ta~ bdl fu.ta. ~ 5fPIo. Qał. ~~ o 5:Pf. .... ~kopil6W' redakcja nie swraca. 

Reklamy w dodatku UU8łrowllnym za 1 cm. kwadratow, 1 sI. 

~ Euaenlusz Kronman. 




